
Kraków 8 Lutego — Wtorek. Rok 1870.

C z a s  wychodzi c o d z i e n n i e  wieczór (wyjąwszy niedziele i dnie świąteczne.) 
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pieniędzmi prze.yil.ee b ,ć  ^ m n j^ / r a n e o  n „ ie przyjmuje się.C isty

niezapieczętowane nie ulegają frankowaniu.
R ę h o p i s m a  nadsyłane Redakcyi, nie zwracają się

Prenum eratę prxyjm ujq:
W Krakowie Bióro Administracyi „C zasu“ przy ulicy Róiannej w domu pod L. 423; Księgarnie pp. J . C zu ha 

w Rynku, Juliusza W ilda przy ulicy Grodzkiej; tudziez wszystkie Urzęda pocztowe austrja  . 
O i r l o s z e n i a  (inseraty) wszelkiego rodzaju, przyjmują się za opłatą: za miejsce wiersza drobnegojpettt 
z a ^ d n o r t ”  we umieszczenie po 8 centów, a  następne po 5 centów, oraz za o p ła^  należytośc, stęplowej 
za jeunorazow 3Q cent6w od każdorazowego ogłoszenia. W ypłata w Krakowie.

P r r n n m p r a t e  i  © i r ł o s x e n ia  przyjm ują: we L w o w i e  w Ajencji „Czasu* p . A leks. P ią tk ^ r s k i

E H i w hS , *££&
niszczone będą.

opozycyę z ło żo n ą  z k a to lików , z p a try o tó w  b a 
l i  r a k ó w  7  l u t e g o .  L a r s k ic h ,  n aw y k ły ch  p a trz e ć  z dum ą n a  cyk

V -a-,bn n ipm ieck ieeo  fresków  w yprow adzających  B a w a ry ę  n iem aJeszcze za dawnego Z w i t k u  n ie  g N  o raz  z d em o k ra tó w  czystej
m in is tro w ie  p ań stw  śred n ic  p i y  ^  ^  a  waj k a  dw óch ty c h  s tro n n ic tw  w ystą
n a d  u tw o rzen iem  g ru p y  p a n s t , J L ia k o  Diła siln iej odkąd  sejm  b a d e ń sk i w ad resie  
j , c  p o śro d k u  A u s try .  ,  p r jy s t ,p ie n ia  B ad em . do
^«A^/ir>ik jeni a  n iek iedy  a rb i § J r/urin-rku n ó łnocneeo  R ząd  b a d e n sk i za  po
« - »  w spó łzaw odnikam i. p o w o ła . *  na
p o śred n ik iem  a  n iek iedy

d0 zgody pod  t ó “ n . ^ X w a ™  1 C S S  ^  Ż w i r o w i  p ań stw  
g ru p ie  d ac  p rzew odn ic tw o . B a w a ry a  po y u rz v z n a ie  p raw o  tra k to w a n ia  o
w a ła  s ię  n a  sw o ją  ro z leg ło ść , ja k o  n ą ,w .« k s®  północnym . Od

Inich ; S ak so n ia , n a  s w o „  pow a- po łączeń  s . ę i  dem okraci 
gę  w ś w ie c ie  dyplom atycznym , na  sw oje p ra -1  te j 
w a h is to ry czn e  i sw oje

z p ań s tw  średnich ', S ak so n ia , na.. - f f s ;  i
A u str y ą  i P ru sa m i. S y stem  try a d y  c z y l i  trz ech  p ru sk a  n ie  w zm ogła się

» ** _ - « • . - • »».■** I __ O n Jnm  A
p o tęg  w Z w iązku  b y ł p rzed m io tem  p rzec ią w B adenie. . .

P ru s y  jed n ak  w cale się  n ie  sp ieszą  z przyję-a ły c h  sp o ró w , bo  zarów no  z W ie d n ia  ja k  P rusy jed n ak  w caie się  u . ^  ^  „

z  B e rlin a  ro zb u d zan o  w zajem ną zazd rość  m ię- ciem  p a ń s t w P J ż y w i o ł y  p o łu d n io w e  n ie 
dzy śred n iem i pań stw am i. H an o w er m e ro - w Z w iązku  ^ n o c n y m  ^  ^

śc ił sob ie  p rzo d o w n ic tw a  w te j g ru p ie  , lecz zys. a i y  y em o k ra ty czn y  n ie  z w a lił sy stem u
m a rz y ł o u tw o rz e n iu  g ru p y  pó łnocnej, do k to -  i a k te r  w reszcie  ta k ie  n a g łe  wzm o-
re j z m ie rz a ł ju ż  jeg o  osobny zw iązek  cłow y. dzis Pan ^  g  ’ e nl0g ło b y  n a s tra -

M yśl g ru p y  p a ń s tw  ś re d n ic h  z n a la z ła  i po cm em ® P ) ® ń g twa eu ro p e jsk ie  i sp row adzić
w o jn ie  r. 1 8 6 6  w y raz  swój w um ow ie m ik u - s z jc  in n e  p ań s tw  P J  Drzet 0 m i-
łow ieck ie j W o l n e  od zab o ru  p rzez  P ru s y  k ra -  n a  P ru sy  koa licyę . J u z  p ę am encie wy-

s b ; i = &
rorzyć. B ra -  m iec, 
rc ia  n a  ze- n ia  c 
: go znaleść. wódzi
,o w ystaw ić  skam

s ,e now ą w o ju , *

ministrów nie znajdziecie i dlatego nie można 
wierzyć w udanie się całego dzieła. Polacy są 
w wysokim stopniu niezadowoleni z niewypowie
dzianego, ryczałtowego program u p. H asnera, jak 
to już w ynika z samego składu nowego rządu, 
przypuszczają tutaj jedoak, że Polacy Rady pań
stw a nie opuszczą dopóki rezolucya dokładnie 
nie będzie załatw ioną. Jeżli w głównej rzeczy za- 
atw ioną będzie nie pomyślnie, natenczas Polacy 

ustąpią, a z nimi prawdopodobnie i rząd; jeżli się 
uda* pojednanie zadaw alniające, wtenczas m ini
sterstw o m o ż e  liczyć na krótkotrw ale jeszcze 
swoje istnienie.

S S z y m  1 lutego.

Dziwna rzecz, że dogmat nieomylności Papie
ża, dotąd powszechnie bez sporu w całym kościele 
wyznawany, wyjąwszy słabe i z każdym dniem ga- 
snące stronnictwo józefińskie i gallikanskie, dziś 
tak  porusza wszystkie umysły, tak  namiętne wy
wołuje rozprawy. W yraźnie chodzi tu  o coś wię
cej, chodzi o zwycięztwo lub porażkę kościoła, 
chodzi o to czy kościół będzie miał odwagę za
twierdzić swoją wiarę wobec groźme występuiące- 
go obozu niedowiarstwa, czy też się zlęknie , 1

i m ilita rn y m  w pew nem
czas Z w iązek  te n  n ie m ó g łs ię  do

ie n ie  i 
, b y ło  
P ru s a n
‘m u a  n a a io  g a u m e i iu n g H t  «.«•»»■— - — j  ------  - ,

w ied eń sk i w cale  się  n ie  k w a p ił d o  o d g r y w a -  p o ł u d m w y ^  pom oc w p raep ro w a  M m u

k o w a ło  m u do teg o  p u n k tu  o p a rc i .  ^ , z e - . „ ad  W Hystk iem i woj

‘ in o s ta jn o ść  u s ta w , są  srofi 
m ającem i p rzy g o to w ać

w n ą trz , bo sam  w sob ie  n ie  m óg ł go ....— ; „ . - ^ " ip a n e s ta in o ś ć  u s ta w , są  śrou - 
O W  o p ie rać  b y ł o b y , £ - ■  S ' t f t

niemały rzuciło popłoch stronni- ustaw gal. Towarzystwa kred. ziemskiego, który 
przez dyrekcyę jako w loicznem następstwie swo-

kÓ7e smutkiem spotykać tu  przychodzi wielu ka- ich wniosków, dotyczących wymiaru pożyczek w 
Ze smutkiem p y J  Niemiec, nrze- listach zastawnych w r. 1868 ogólnemu zgroma-

tają-1 dzeniu przedłożony, w r. 1869 przez roczne zgro 
cvch się ze swą nieżyczliwością dla stolicy Rzym- m adzem e, jako w P ^ z i e  szacowny m a te r ia ł , ale 

sklej. Kardynał Hohenlohe, osobiście o ^ l  a d ^ r o k u ' i s e g  uchwalone zasady do udzie-

czania s i^ lad ź m i ^ i ^ ^ w n i e j s ^ c h  z m d .  O jdec I

r S n f n i ę j u k i  zostać arcybiskupom Gniośnieńskim po t,osk i 
Poznańskim. 1 . . .

E o  zCp a U y S a m i  o Ł W  \pośycaek i p rfo p ro .ad so .y ch  zmmnąch

mi przy swych dawnych przywilejach. Dotąd pa- w 
trvarchowie wschodni sami dowolnie wybierali i zi

„ s ta tucie , rozszerzać kredyt hipoteczny i nowe 
zmiany w ustawach wprowadzać, niedoświadczywszy 

- - - - • a zwłaszcza meświecili biskupów, nikomu z tego sprawy nie zda- jeszcze skutków tego rozszerzenia, a zwłaszcza me 
jąc, zkąd wielkie wynikały nadużycia. Ojciec św. | mając ani jednego dotąd przeprowadzonego dęta 
postanowił, aby biskupi prowincyi z patrys

m ^ a n d e ^ k o ^ ^ z e ^ ^ ^ ^ a t e y a r c h ^ w ^ ^ ę c i 1.6 P a - |s ty tu t  udzielał pożyczki na podstawie stokrotnego 
trvarcha Syryjski oparł się był tem u wyrokowi i podatku, o g ó l n e  zgromadzenie odesłało wspommo- 
S S i S ć  b Ł u ó ;  na dyecezye

teraz tem bardziej obecny

iw soboru zupełnie inny nosi cha- oe . mu p0grzeb królewski sprawiono, wnioskiem p. Ujejskiego i jego tc
krzyki namiętne d o g m a t y z u j ą c y c h  ^  cnciar / Bt! powało, i całe miasto zbie- chodzi się do porządku dziennego.
Ton adresu niemieckich biskupów, jaaoz caie wojsku j  w  | TT A„/-lno rflP7V

niedowiarków. Ton adresu memiecKic i , t  uroczystość
przeciwnych ogłoszeniu nieomylności, pełen jest g*o się ^ 
synowskiej uległości’ Papieżowi, pełen czci dla jego -
wyroków, tylko objawia niezwyciężoną obawę nay 
rażenia kościoła na nowe i coraz cięższe walki.
„Minęły czasy — mówi adres — w których prawa 
„Stolicy Apostolskiej, bywały podawane w wątpli

wość przez katolików. Wszyscy w iedzą, że jako 
”ciało bez głowy okaleczone, tak  Sobor przedsta

wiający cały Kościół nie ~

Pierwsze posiedzenie Towarzystwa kredytowego 
ziemskiego d. 3 lutego.

(Dokończenie)

Takie rozszerzenie czynności galic. instytutu

II. Ogólne zgromadzenie raczy uchwalić: nad 
wnioskiem komisyi w punktach I  do VIII zaw ar
tym, przechodzi się do porządku dziennego.

Rozprawa w sprawie wniosku B. Ujejskiego o- 
twarta. P. M a r a s s ć  czyni wniosek, ażeby ze wzglę
du na ważność przedm iotu, który zepchnięto w 
ciasne granice czasu , zbywającego z przeprowa
dzenia dwu głosowań, i z którego zrobiono nieja- 

odroczyć dyskusyę nad wnio-

się  poko jow i p ra ż sk ie m u ,

n ia  ro li o p iekuna . S zukać  o p a rc ia  za g ra n i - p rzygo tow ań , a  pod ty m  w zględem  B ad en  je s t 
zu p e łn ie  naw rócony , g a b in e t b a w a rsk i

cą, byłoby rozbudzić „iecbęć d *  » tylko & « » >  w W łr t .» b « * .
u .  „„ Związku reńskim przez Iran  4 ^  m0Ż8 „ie bcz wptywu R0-bo po daw nym  Z w iązku  reń sk im  przez 
cyę narzu co n y m  p o zo sta ły  w spom nienia  woj 
ny dom ow ej i obaw a s ta n ia  się  na rzęd z iem

obcej polityki. , . ,
Do dziś dnia nie przyszło więc do żadne

syi, który je s t  reprezentowany przez królową 
Ołgę. Pragną P rusy, aby państwa południo
we porozumiały się i uznały potrzebę przy-

s s - s t K• rictawv /w ią z e k  uaw nv  n ie im e -1 jeźli s ię  da, w c ich o śc i, ta jn y m  tra k ta te m  
e k ip ie *  is tn ie je , W  M  o r g a n iz a c ją  p o li- | którego o g ło s z e n ie ^

zostaw ione  do chw ili dogodnej. K ied y  O esarz
i b lisk i zgon jeg o! ;u ^ p ó łn o c n e g o ’ z » ^ “ k I N apoleon  b y ł ciężko cbory , i

po łudn iow y  rńe " tw o r z y ł  d ,  P a ń s tw a  P « łu - ,uż zap o w iad an o ,

zone, tak Sobor przedsta- ‘ leżałoby zupełnie w zakresie dotych- ko intermezzo tylko -  odroczyc dyskusyę nad wmo-
ie może istnieć b e z  następ U 'reuyiowtgo j  i ągnełoby za sobą skiem Ujejskiego, i dotyczącem go sprawozdaniem

; Cy Sgo Piotra, i wszyscy najskwapliwiej tyfko w .^k sz l uwzględnianie przy szacowaniu ma- komisyi i opinią d y rek c ji, do przyszłego posiedze-
Stoliy świętej słuchają1* Dalej ta  sama myśl jest J  w % g rumowych i przedsiębiorstw  ma Wniosek p. Marassego popiera p. Ujejski

rozwijaną, i obowiązek słuchania wyroków I ̂ zemY’8l0wo-go8podar8kicb. Dwa bowiem są głó-1 madzeme nrzvimme.
niezależnie od zezwolenia biskupów Jest naj y j M 'wniej 8ze wymagania, które dla pożyczek udziela
źmej przyznany. Ojcowie ^ ® emd inycn Vw o       . . , ■
jący me mogą s.ę w aśc.wie a  o w S  j ^  bsty zastawne, stawie m .ż n a : Ażeby miały
me pragną om rozdwojenia w kościele, Ł  kurs aniżeli listy zastawne; 1 ażeby w
przez miłość dla kościoła chcą mu oszczędzić no- lepszy kurs> “  J  • m
wy cli i nieprzewidzianych trudności Nie wynAa i o s ta te c z n ie  streszcza

2 1  S I  S c i S , -  nast5PU» CICk

" U k & t  I j l "  A S  r S a S  n i t l . l a ć c ic ie b m  M r  tabularnych kapitału ob r„ t„„e-
• ___ _ 1 I..U .MAńnhmroli iułirnroi 11

s ię  potem  
przygo-

zen tacy ę  d y p lo m a ty c z n ą , a le  m e m a j ą  legal- w strzy m a ły . D zis w ięc poi y

w ^ o ’n e g ^ b y t i r ^ e d n v s t r ^ ^ z a l e k i w 'o d 'y r o a  t0 ^ u p a d k i e m  k sięc ia  

un i,  S o w ,  i t r a k t a t e u , —

s tro n ą  zachow ały  m ep  g, j ow icznem  I polityczne. N ie  je s t  to  k w esty a  w yłączn ie  b a 
co do form y, ta k  iż są  w po łoz  p  wa; Wa rsk a  an i n aw e t ty lk o  n iem ieck a , lecz oraz
K a ż d e  z  n i c h  z  osobna m a  jeszcze  o d rę  y , 1 p :sk a  bo od n iej zaw isło  u tw o rzen ie  się
in te re s . H esy a  w p o ło w ie  udz ie ln a  a  w po ło - eu ro p  j , od B a łty k u  do A lp  nvo m
wie w cie lona  do Z w iązku  p ó łnocnego , p z - P . p  i ;ak  m ówi now e god ło  p ru -
S ta ła  S ie  n ra w ie  liczyć się  do te j g ru p y ; B ad en  W e e r e  b is  P e ls  J

bez obawy. W tych dniach . ^ 7  ^ sUkaT  ^ ń - 1  odiowTednkh efektów, asygnacyam i kredytowetm» :ą l  u -j, ,̂  w ljcb efekuct
s s 1 proeen,.°-"!izałogi z U ivita-veccm a t za rzu tu  mu r  * Umorzenie asvgnacyj m a n a
T o , slow* cbarukteryzui, ^douk.ualu s ta„ .» ,» k o  .  . *  Ą  w o
dwóch stronnictw między ojcami soboru,

s ta ła  się  p ra w ie  liczyć się  do te j g ru p y  
spojony  w ęzłam i fam ilijnem i z dw orem  p ru

skie. Dla tego chcieliśmy tu wskazać jej przej 
choć ogólnie. Za dwa tygodnie, gdy sejm

zamiaru 5 . 2  S k j H H  j . ^ “ w irT o“ y g ę
J - . « I Przy sp łacie rozdzielone będą, premie,

■ które los

s k im , bez tra d y c y i u dz ie lnośc i po lityczne j, I scia, sie  będziem y m ogli roz-
żyjący zaw sze ty lk o  w ew n ętrzn em  p ro w ! ^ '  ™  :ak  d alece  g ru n t  je s t  ta m  przygo tow any  
nalnem  życiem , p ra g n ie  od d aw n a  w ejsc  do (p ^ V ^ s t k i e  U d n o ś d  nie 
w ie lk ie j o jczyzny w sp ó ln e j, a  gdy  m e z d o ła ł]a ia^  pmno^w p ^ ^ „„rvn^ v (.. d o w odem  tego

liczbę osób podpisanych. . ...
sta ł nodany, niewiadomo przez kogo, jednem u z zostanie, i rzy sp ia tie  
prałatów papieskich, który go odniósł do komisyi. ale tylko pomiędzy te 
Vloże umyślnie rozpuszczono pogłoskę, że ad res | oznaczy 
został zaniechany, aby uspokoić tych którzy chcieli

tego  u rzeczy w istn ić  p rzed  la ty  d ro g ą  rew o- dad zą  S1? n ^  , n ohen l 0h e , albo  ja -
lncvi. dziś n ra e n ie  u sk u teczn ić  to  d ro g ą  ane- o p o r , ja k i  n ap o ty k  • lrJm w nj0 .

V’ir te m b e rg ią  i  B a w a -  k iego  d o zn a ł sw iezo w sejm ie a
ry 4 , znaczy  d la  niego ro zszerzy ć  ty lk o  g r a - |s e k  o d d a m a ^ a łe ,  dyp lom atyczne,

lucyi, dziś p ra g n ie  u sk u teczn ić  
ksy i. Z jednoczyć się  z .........

n ice p ro w in c y o n a ln e , a le  n ie  po łączyć  się | cy1 w ręce  , r u  
w c a ło ś ć , n ie  s ta ć  się  c z ą s tk ą  p a ń s tw a  p o lity 
cznego. P ru s y  ty lk o  m ogą  tę  dążność  jego  
zaspokoić. W irte m b e rg  n iem al w tem  
m em  je s t  p o ło ż e n iu , z t ą  ty lk o  ró ż n ic ą , że 
dw ór i rz ą d  n ie  ro z b u d z a ją  ta m  żądzy  po 
łączen ia  się  z N ie m c a m i, ja k  się  to  dzieje  
w B aden ie .

U  t c t l c t i  5  lutego.

j-f Rząd przeto postanowił sam się wziąć________  avł ^  t£icw  .........  , . do
B a w a ry a  w odm iennem  nieco je s t  usposo-1 kw^ sty^ .g f y r1̂ y  uwyborczej ”do teg o  ‘właśnie od 

b ien iu . S to lica  je j n a w y k ła  w spółzaw odniczyć QOgj ajg dw niejasny ustęp w mowie p. Hasnera 
7  B e rlin em  Dod w zględem  ośw iaty  i sz tu k i, o rg an a  m inisteryalne głaszą o tem z pew ną du 

7 1  ;at hv  s to lica  p o łu d n io w y c h L ą , sądzą bowiem, że coraz więcej niecierpliwią,
c z u ła  się  zaw sze ja k b y  s to licą  p o i )ry_ ce się niem ieckie stronnictwo reformy tą nadz.e
N iem iec. D o tego , daw ne tra d y c y  y gj^ pocieszy Tym czasem ministerstwo wcale
cznej w ielkości, m euśp ione  p re te n sy e  ao  p ro  j j  śpiegzyć nie myśIi z zadosyć uczynieniem u 
w incyj są s ie d n ic h , w reszcie  żyw io ły  re lig ijn e  I | )rag ni0nym życzeniom swej w łasnej frakcyi, laz 
d r o b i ł y  tam  n iech ęć  k u  su p rem acy i p ru sk ie j 1 dlatego, ponieważ za poruszeniem tej kw estyi wszy 
i obaw ę p rz e d  p ro te s tan ty zm em . P rz y ję ła b y  L cy  Slaw iahie i wiele sejmów memieciłiieh sltan e

B a w a ry a  ro lę  przyw ńdzcy  
p o łu d n io w y c h ; gdyby  in n e  p a ń s tw a  p o d d ać  I ^  zgody w łonie m inisterstw a. Herbst chce 
s ,§ Jej  chcia ły  O sta tn iem i je d n a k  czasy  zm a '  I WSZystko zrobić zależnem od wotum sejmów, Gi 
la ły  te  n ad z ie je  k tó ry c h  m ło d y  k ró l w cale L k ra  zaś chce wybory bezpośrednie natychm iast 
n ie  u m ia ł żyw ić ’ N ie c h ę tn a  p rze to  tem u  dw o- przeprow adzić. B anlians podziela zaPatry^ f “ ‘e

n a  l r u s y ,  czu jąc? ze p o łożen ie  ta k ie  ja k  obe I sterstwię„
cne d ł u g o  u trz y m a ć  się  n ie  da, a  w yjścia z nie- ' Donogi'jem wam j Uż, że większość ministrów
go n ie  m a, chyba p rzy jąć  dob row oln ie  zw ierzch- :est za koncesyami dla Galicy i , m ną jed-
nic tw o  P r u s ,  ab y  u n ik n ąć  p rzym usu , k tó - nak jest rzeczą, czy pojm ują donios o c i uc: a

ry  w cześn iej czy później tę  kon ieczność  sPr0 '  N iew iedzą ja k  to ' urządzić. Są oni w
w adzi. N a  czele teg o  S tro n n ic tw a  szuka jącego  | ’ n^ mCami i do tego ccntralistam i najeży

stszej krwi, każdy je s t  przekonanym , że jeźli ma
u » .. miioi trnpłlP.

zw iązku  z P ru sa m i d la  o ca len ia  p rzynajm nie j
pozorów  n ie z a w is ło śc i, by  u n ik n ąć  losu  H ano-1 z)L a ć  dłużej ministrem, musi trochę ustąpić 
w eru . aneksvi, s to i g ab in e t k s ięc ia  H ohen lohe. jednak robi, robi niechętnie i z P L ym “8Ln<4Z/Cvrh 
N a p o ty k a  ono w k ra ju  i w obu Izb ach  s iln ą !ro śc i pod względem zaw arcia zgody

madzenie przyjmuje 
  R ezultat wyborów do dwu wymienionych komi-

nT chn'rzez'instV tuta kredytowe w innych efektach, syj wypadł jak następuje : Do komisyi dla weryfi- 
nj cn p y :j nAn\„, m;0 i„ kacyi rachunków wybrani pp' Szumanczowski, Po-

dlew ski, N iedzielski, M arassć, H oppen, Jasiński 
F ranciszek ; do komisyi petycyjnej pp. Orłow ski, 
Borkowski, Pphorecki, W iktor, Korzeliński, Kirch- 
raayer, W it Żeliński.

Przed głosowaniem na członków komisyi pety
cyjnej zabierał głos p. K o r z e l i ń s k i ,  zaznacza
jąc wobec zgromadzonych delegatów Towarzystwa 
kredytowego, że obiegają po kraju wieści, iż pewne 
stronnictwa występują nieprzyjaźnie dia Towarzy
stwa krakowskiego wzajemnych ubezpieczeń od o- 
gnia, rozgłaszając przeciw niemu rarzuty o rozm a
ite niedokładności. Ażeby dojść do źródła tych 
wieści i sprawdzić owe zarzuty, mówca zaprasza 
pp. delegatów, by dla omówienia tego przedmiotu 
zejść się raczyli tegoż dnia o godzinie 5 wieczo
rem w małej sali ratuszow ej, na ten cel umyślnie 
przez p. burm istrza ustąpionej. Zgromadzenie przyj
muje wśród widocznego objawu senzacyi to zapro
szenie p. Korzelińskiego.

Jako pierwszy przedm iot porządku dziennego na
stępnego posiedzenia, które odbyło się wczoraj rano, 
stawia przewodniczący wybór zastępcy prezesa dy- 
rekcyi, na miejsce ś. p. F . Laskowskiego. Dla na
radzenia się ściślejszego, zaprasza przewodniczący 
pp. delegatów, ażeby o godzinę wcześniej przed o- 
twarciem posiedzenia zebrać się raczyli.

dzy* wszystkich ambasada francuska jeszcze naj

okazuje. A jednak i ®eneraViyk 'bh I J o ż y S  w listach zastaw nych, a to za pomocą

dzy wszystiuen amuasaua . ~ trznJe „procentow anych, z krótszym planem um orzenia,
umiarkowansza^ przynajm^ ^  ^  rl^, sa biskupi I na pierwszą liypotekę lub bezpośrednio poniżej

‘ w listach

stąpić nie przez Jv̂rsr-TSSS- * “ dei asrenac)’'
asygnacye

™ “f.ć 'T » o ie7 o d p U y . " Ą ta c m e m  zbiera ło  d a le j1 .16 7 . ‘"poteki, jak a  do w ym i,™  p tóy ;wycotać swo e poapisy J n t LI c z k i  w listach zastawnych

IV Pożyczka w asygnatach może tylko wyno- 
.; u :—.-i-; ;„ka do wym iaru pożv-

za podstawę służy
takowe między wszystkienai narodowościam i, ^  ^ ^  ^ i ^ L l t L i r a l b r n a  pierwszej hipotece, albo 
iż w końcu zdołano uzbierać 120 podpisów. Inni m oże s>fi “  p0ŻyczCe w l is ta c h  z a s ta w n y c h
m ów ią, że je s t 124, inni nawet 140, ale Pi®rw8za bezj^towmio P® P ° ^ c b b d ; razem
liczba jest najwiarogodmejsza. Ojcu Sw. bardzo | z a c i ą g n i ę t e j , J a n„ i „ nai}v

■ , 2 S T .i l  - i .w it wl wzi e t e  %  wartości hipoteki nie przenosiły,
b y ł o  przykro, ze adres ten wprzód się W ™  v .  Pożyczający poddaje się kontroli Dyrekcyi
Gazecie Augsburskiej mm doszedł do rąk  j g . wzgiednie w ydziałów  okręgowych w przeprowa-

Z drugiej strony większość biskupów tem go ę - wkła(| ó melioracyj lub przedsiębiorstw 
cej pragnie jak n a jrp ^e jszeg o  zatwierdze my8łowo gospodarskich. Skorobynie użył za
gmatu Pierwszy adres większości u ł J  P ciagniętej potyczki całkiem lub częściowo na pod- 
X. biskupa Manmnga, liczy 4 2 4  podpisow di u J  J  J J  J gospodarstwa, na ten czas poży-

gL S bf m e ^ i t " ^  tGŻ, takŻG na^ PiW  w T o 4 f s f o r m u ł o w a n y  ło w am i Sw. Allonsa Li- w razach ustawam i przewidzianych, 
corego a^czwarty^najsilniejszy hiszpański. Ociec S., VI. Pożyczający pozostawi 5 %  przyznanej mu
ak mówią, jest dziś stanowczo zdecydowany prze- pożyczki w kasach instytutu, jako  aucj^ę ma l -  |

. . .  4_ ------------  bo s ân za- poręczać w ypełnienie przyjętych zobowiązań przez
szyscy zo- siebie i przez i n n y c h  podobne pożyczki n i  pod
nawet ob- staw ie solidarnej odpowiedzialuości zaciąeająeyc i

prowadzić jak  najrychlej tę  spraw ę, bo stan 
niepokojenia umysłów w jakim dziś wszyscyniepokojenia .

Sar/v ’B edM e'tiT kamień probierczy szczerości uczuć) Procenta od zatrzym anych na kaucyę efektów o- 
tady. Będzie to k y . . » . , nje .L ró c o n e  będą na premie w myśl ustępu III., a sa-
tych co się mienią katol^ “  ’ tera wiekszl^ potem ma kaucya zwróconą zostanie zaciągającemu po-
ktorzy odstąpią swoich b r a 0J ^ m  J  L y c z k e ,  po ukończonem umorzeniu takowej
jednomyślność będzie pano w  ̂po tó y J  y  8 Wgzelkie postan0wieuia prawne, polityczne
Można się jednak spodziewać, ze żaaen z oj co w nrzvslueuiace instytutowi kredytowem u
„ie odmówi wionego portuszenetwa nieodwołalnemu i tow anyntw a czy lo
wyrokowi. donosiłem że odsta- względem właścicieli listów zastaw nych, m ają  być

Pięciu biskupów o ktorycn aonosiłero, ze ousią s y  dodatkową czynność kre-
U  ks. biskupa Dupanloup i podpisali się na a - L ° zcl4 f nl«te na tę
dresie większości, byli z Riazy l1- ^ 6 smut ieJ^ Pa " Ouólne zgrom adzenie wybierze kom isyę z
słyszeli, że biskup orleański m iał odwagę L /ło n k ó w  która  w myśl uchwalonych zasad ulo
listu księdza Gratry, k t° ° z S o le sm o ^ O  DGućran- ży odpowiednie zmiany w statucie instytutu i do
„6 wywojał Dczoo)■ oprt » S d t a Wd -  W  wnioski wsględem ..mian .  lym te sta le

« 4 p 5 2 « “  historyczną ciOi pr.edloży najbliższemu Ogólnemu zg ro in ad .e
na lekomyślne zarzuty byłego Oratoryanina L iu  delegatow^ następujące zdanie

Biskupi francuscy, którzy najgorhwiej popierają D y i e k . c y a  «aj

Sw “ e°g" N ie j  K orni.,a  w swem 8pr.w ozd .nm  o d r.u o .j,c _ k o n  
•leańskiej i w Perpignan kapłani 
nieomylnością Papieża, ale wtylko w dyecezyi 0rlea^ 1ei oścTąP pfpfeTa11 kafek  w I ^ sam  wnióTek" -  S f c h d a ła  j e d S ’kategorycznie

S e r f y S  ^ y W ^ o m f ^ C h  flOd p rfe s ła -1 a b ^ w  inny s p o s ó b  przeprowadzić rozszerzenie kre-

nia tego adresu do Rzymu powstrzymać. F orm a, w jaką  komisya tę swoją myśl ujęła 
’ - • ’ ’ ’ ' dla dotatku do

D rugie posiedzenie z  d. 4 lutego.
Początek posiedzenia o godzinie 10*/2 
Rozprawa nad wnioskiem p. Ujejskiego.
P. A b r a h a m o w i c z :  Omawiać wypada nam 

zarówno wniosek p. Ujejskiego, jak  i wniosek ko
misyi co do niego i opinię dyrekcyi. W niosek ko
misyi je s t właściwie samoistnym. Co do tego osta
tniego więc, wydawanie asygnat wyższych jak  5°/0, 
obciążyłoby m ajątki rolników i tak już dość obcią
żone. Z drugiej strony namnożyłoby się wiele pa
pierów Towarzystwa, co spowodowałoby spadek pa- 
ńerów krajowych. Z tych powodów, jak  i nadto 
ze względu, iż trudnaby tu  była jakakolwiek kon
tro la , głosować będę za obydwoma wnioskami dy 
rekcyi.

P . M a r a s s ć  jako sprawozdawca kom isyi, o d 
piera zarzuty mówcy poprzedniego, zwracając się 
oraz przeciw motywom dyrekcyi w zdaniu jej o wnio
sku Ujejskiego. K redyt Towarzystwa znajduje się 
jeszcze w bardzo ciasnych granicach. Na 200,000.000 
wartości majątków ziemskich, cięży obecnie tylko 
16,000.000 złr. d ługu, zaciągniętego w Towarzy
stwie kredy to wem. Mimo nowego sta tu tu  i nowej 
metody szacunkowej nie zmieniła się postać rzeczy. 
Bank hipoteczny przez rok jeden pożyczył na m a
jątki ziemskie 2,000.000 kiedy Towarzystwo k re 
dytowe udzieliło tylko 700.000 złr. tytułem  po
życzki. Nie jest więc usprawiedliwionem zdanie dy
rekcyi , jakoby Towarzystwo rozszerzyło kredyt. 
Rozszerzyło ono dotąd, za nowego statutu i nowej 
metody szacunkowej, co Dajwięcej, m o ż n o ś ć  k r e 
dytu. Zmiany więc przeprowadzone dotychczas, nie 
są wcale daleko sięgająeemi, ani tak bardzo odbie
gły od jiierwiastkowego ustroju Towarzystwa. Po
trzeba więć koniecznie rozszerzyć podstawę kredy
tu Towarzystwa.

Co do obciążania m ajątków, którego lęka się 
p. Abrahamowicz, mówca przypomina, iż zwiększo
ne procenta, zaciągający dług opłacać będzie z przed
siębiorstw lub melioracyj gruntowych, na które w łaś
nie pożyczono mu funduszu rezerwowego, i że pro
centa te  nie obciążą mu wcale gospodarstw a, w 
które nie w kładał zaciągniętej tym sposobem po
życzki. Co do namnożenia papierów Towarzystwa, 
to gdyby ich nie wydało Towarzystwo kredytow e, 
uskutecznią to inne banki, i w każdym razie pa
piery namnożą się. Wnioski komisyi nie sięgają w 
dotychczasowy statut Tow. o tyle, by spowodowały
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zmianę takowego, odpada więc zarzut p. Abraha- ści, gdyż co do płacy od wielu lat tak dobrze rze- sta, pojutrze bal techniczny i bal medyczny. W Kurye- tego dram atu: „Co za bieda być musiała z dramatami
mowicza ze strony merytorycznej. Dają one tylko czy w Wiedniu nie stały jak  teraz. raz Krakowskim radzi ktoś urządzenie balu na odnowę na konkursie lwowskim, jeśli dramat p. Lubowskiego
m o ż n o ś ć  takiej zmiany na przyszłość. W nioski Baron K u b e c k  ubolewa nad uwięzieniem prze- Sukiennic. premiowany został". Nam „Żyd" p. Lubowskiego wy-
dyrekcyi zaś, przeciwne są wszelkiej zmianie, ta- wódców robotników, nazywa jednak zgromadzenie, —  Poczet publicznych zabaw tegorocznego karnawału, daje się być trawestacyą Shylocka. 
mują więc reformę Towarzystwa, tak bardzo pożą-' ludowe w dzień otwarcia Rady państwa bezpra- jak się dowiadujemy, ma zamknąć bal medyków w dniu — Dnia 5 i 6go lutego pogoda. Zmiana temperatury
daną i konieczną. — Mówca poleca ostatecznie zgro-; wnem; nie wierzy zaś, aby klerykalni wspierali 23 t. m. odbyć się mający. Zanim podamy bliższe szcze- dnia 5go była od —  19°.6 do —  14°.4, zaś dnia 6go
madzeniu wnioski komisyi. robotników pieniędzmi. góly, mianowicie co do wyboru gospodyń i gospodarzy, od —  22".6 do — 17°.4 R. Barometr nad ranem

P. U j e j s k i  Bronisław: We wszystkich insty- 
tucyach naszych obywatelskich, są zwykle 2 par- 
tye — pierwsza domagająca się reform; druga sprze
ciwiająca się takowym z największą stanowczością. 
Wnioskiem moim chciałem właśnie przeprowadzić 
reformę Tow. ku lepszemu, lecz i tutaj nasunęły 
się takie trudności ogólne. — Mówca rozprawiwszy 
się z p. Abrahamowiczem, co do wyrażonych przez 
niego skrupułów, wnosi, ażeby zgromadzenie wy
brało nową komisyę, któraby rozpatrzyła tak jego 
wniosek, jak i sprawozdanie a oraz wnioski ko-
misyi. .

P. S k r z y ń s k i  Ludwik: Wniosku p. U. przyjąć 
nie możemy, nie mamy bowiem prawa do tego. 
Nasz fundusz rezerwowy ma zupełnie inne prze
znaczenia. W wniosku komisyi jest wskazana myśl 
zdrowa, nad którą zastanowić się godzi. Chodzi o 
uwzględnienie czynnika przemysłowego, i przypu
szczenie do kredytu mniejszej własności. Trzy- 
czwarte ziemi jest w ręku włościan; przypuśćmy 
więc tych włościan do udziału w towarzystwie. 
W królestwie Kongresowem dokonano już tego. 
Z drugiej strony wniosek komisyi nie narusza ani 
praw, ani istoty Towarzystwa. Jestem za wyzna
czeniem komisyi, któraby rozpatrzyła rozszerzenie 
hipotecznych pożyczek, z uwzględnieniem przemy
słowego czynnika. Nie należy jej atoli krępować 
zasadami komisyi, wyrażonemi w jej wnioskach, a 
wytknąć jej tylko cel, wyżej wskazany, do którego 
niech podąży swobodnie. W tym też duchu mówca 
podaje wniosek swój na piśmie.

P. T r e t t e r  Hilary zalicza się wprawdzie do 
p o s t ę p o w c ó w ,  według rozgatunkowania p. B. 
Ujejskiego, pisze się jednak na zdanie dyrekcyi 
co do jego wniosku. Mówca przypuszcza wszelki 
postęp, wszelką reformę, ale tylko na podstawie 
obowiązującego statutu. Z tego więc stanowiska 
stacza kampanię z wnioskami Ujejskiego i komi
syi, pociągającemi za sobą zmianę istoty Towa 
rzystwa. (Gaz. Naród.)

(Dokońezenie nastąpi.)

W i e d e ń  6 lutego. Wczoraj prezydował p. 
Giskra po raz pierwszy na posiedzeniu w mini
sterstwie policyi. Przedmiotem dyskusji było zor
ganizowanie ministerstwa i przeprowadzenie prak
tyczne nierozdzielonych dotychczas czynności 
ministerstwa policyi i obrony krajowej.

Opróżniona po p. Becke posada ma wreszcie 
być obsadzoną. Minister węgierski skarbu p- L o- 
n y a y ,  jak donosi Pester Lloyd, ma o!jąć tekę 
wspólnego ministra skarbu; powiadają nawet, że 
został już mianowanym, nominacya jego nie na
stąpiła jeszcze tylko formalnie ponieważ wiele 
spraw do zakresu jego władzy należących, a 
szczególniej sprawy toczące się w Izbie deputo
wanych sejmu węgierskiego, muszą wpierw być 
najzupełniej przeprowadzone. Hr. Andrassy chce 
wprowadzić do ministerstwa na miejsce p. Lo- 
nyayap. K a r  p o ł y  i sekretarza w ministerstwie o- 
brony krajowej, Deakisci jednak nie bardzo chę
tnie patrzą na tę kandydaturę, woleliby bo
wiem aby tę posadę zajął były zastępca sekre 
tarza p . Ś z l a y y .

Według zapewnień Pressy nie prawdziwą jest 
wiadomość, jakoby ministerstwo odroczyć miało 
reformę wyborczą, owszem chcą oni podobno już 
za kilka dni rozpocząć rozprawy w tej kwestyi w 
klubach poselskich. Wieloznaczny ustęp w mowie 
p. Hasnera o „lukach“ właśnie miał się odnosić 
do reformy wyborczej. Również przy obradach nad 
rezolucyą Galicyjską poruszoną zostanie reforma 
wyborcza. Dr Giskra wystąpił stanowczo przeciw 
wnioskom, jakiej postawił Dr Herbst sprzeciwiając 
się reformie, o której mowa. W kołach bowiem 
rządowych układają dotyczący projekt ustawy, 
którego podstawą ma być elaborat wypracowany 
w ministerstwie spraw wewnętrznych zaraz po 
zamknięciu sesyi sejmowej prawdopodobnie przez 
p. Banbansa. Opracowanie zupełne projektu tego 
polecono podobno szefowi sekcyjnemu w mini 
sterstwie p. Wehłi.

— Telegramy z Pesztu donoszą, że tam rów
nież nastąpiła zmowa drukarzy, wskutek której 
zawiesili roboty, a dzienniki wyjdą w zmniejszo- 
nem wydaniu.

— Komisya wybrana w Izbie poselskiej celem 
wstępnych obrad nad ustawą o prawie koalicyi od
była przedwczoraj posiedzenie, na którem był obe
cnym minister sprawiedliwości. Sprawozdawca Dr 
K 1 u n stanowisko ustawy w ten sposób nacecho
wał, że przez zniesienie §§ 479, 480 i 481 u. k, 
zastrzeżoną będzie wolność osobista tak fabrykan
tów jak robotników względnie korzystnych warun
ków pracy, i przez to z uwagi na klasę pracującą 
nada się powagę ustawom zasadniczym państwa; 
dalćj, że obecnie prawnie dozwolone w tym celu 
zmowy wymagają przepisu, któryby zdolnym był 
wolność osobistą robotnika zasłonić przeciw zama
chom gwałtu pojedynczych osób. Przez ten ostatni 
przepis zaradzonoby także pomieszaniu pojęć, któ
re często przedstawiają sobie wolność w ten spo
sób, że bez względu na prawa drugich można ją  
bez żadnego ścieśnienia wykonywać, a właśnie w 
pojęciu wolności obywatelskiej leży to, bez czego 
się nawet takowa w ogóle pomyśleć nie da, że nie 
narusza prawa drugich i że zakresu ustawy nie 
przechodzi.

Dr R o s e r  twierdzi, że przez obecnie przedło
żoną ustawę o koalicyi dla ludności uic zrobić nie 
można, dopóki nie będzie rozszerzoną ustawa o 
stowarzyszeniach, a w szczególności dopóki nie bę
dzie zniesionym § 11 tejże ustawy; utrzymuje mó
wca dalćj, że każde zgromadzenie robotników, na 
którem użyto wyrazu „socyalny" zostało rozwiąza- 
nem, albo też w swem działaniu ograniczonem, 
kiedy równocześnie cierpano i pozwalano na zgro
madzenia klerykalne, na których mówiono o rze
czach sprzeciwiających się prawu. Dla tego Dr Ro- 
ser nie uderza właściwie na projekt ustawy, jak 
raczćj na ustawę o stowarzyszeniach i zapowiada

Następnie przemawiali jeszcze Lji e b i g, G s c h n i- 
t z e r ,  M e y e r  i S t e f f e n s  za projektem adresu.

Dr R o s e r  dziękując ministrowi sprawiedliwo
ści za wyjaśnienie, robi uwagę, że wprawdzie sto
sunki co do płacy się polepszyły, ale też i droży
zna się powiększyła; mówca przedstawia smutny 
obraz biedy i nędzy, jaki można widzieć między 
rlasą robotniczą w niektórych częściach Wiednia. 
W końcu oświadcza, że nie zgadza się tak z czę- 
stemi wybrykami zgromadzeń robotników, jak ró
wnież z demonstracyą w dniu 13 grudnia. W re
szcie Dr Roser cofa swój wniosek, a projekt usta
wy bez zmiany w drugim i trzecim odczycie ko
misya przyjmuje. Sprawozdawcą wybrany Dr 
K lu  n.

B O li jF ił.
Kurjer Krakowski odebrał wiadomość z Warsza

wy o aresztowaniu księcia Oboleńskiego naczelni
ka komor w cesarstwie. Oto co piszą do Kurjera
0 tym wypadku.

„Przed kilku dniami aresztowano na dworcu ko
lei żelaznej powracającego z Berlina ks. Oboleń
skiego naczelnika wszystkich komor w cesarstwie.
1 Król. polskiem. Rzeczy jego ponieważ jako do 
tak wysokiego dygnitarza należące nie mogły być 
rewidowane, oddzielono od innych już na przedo- 
statnićj stacyi przed Warszawą w Pruszkowie. Na 
dworcu kolei oczekiwali księcia, dyrektor komory 
warszawskićj, naczelnik straży pogranicznćj i kilku 
jenerałów. Gdy wyszedł z wagonu przystąpił do 
niego oberpolicmajster Własów i poprosił go z so
bą do przygotowanego powozu, który otoczono żan
darmami i wprost pojechali na dworzec kolei pe- 
tersburgskićj.

Aresztowanie to jest w związku z odkrytym 
niedawno spiskiem. Oprócz tego aresztowano dzie
sięciu wyższych i niższych urzędników, jakiegoś 
pasażera jadącego pierwszą klasą, na ulicach po
dobnie jak się to w 1863 r. działo, wszystkich 
mówiących po moskiewsku łapią i prowadzą do 
cyrkułu dla sprawdzenia tożsamości osób.*

— Podaliśmy przed kilkoma dniami zdanie Corresp. 
diplom. et financićre o nowej pożyczce rządu ro
syjskiego przeznaczonćj na budowę dróg żelaznych 
Sąd dziennika francuskiego wypadł bardzo nieprzy
chylnie dla owej pożyczki 300 milionów franków; 
nie więcćj przecież pochwalają tę czynność rządu 
dzienniki moskiewskie, oto co piszą z Petersburga 
do Mcskow. Wicdomosti.

„Udział naszej publiczności w podpisach na po
życzkę, zapewne będzie nieznaczny, mianowicie w 
skutek złego kursu weksli. Nie wiadomo zgóry ile 
wypadnie zapłacić każdemu podpisującemu; jeżeli 
teraz w Londynie podpisywanie na pożyczkę bę
dzie liczne, to okaże się, że puszczone będą zna
czne sumy, żeby otrzymać niewielką liczbę obli 
gacyj, a przytem strata na kursie wekslowym mo
że dorównać dochodowi z danej operacyi. Ta oko
liczność powinna nieco powstrzymać zapał tutej 
szych kapitalistów do podpisywania; do tego jeszcze 
dodać należy, że do dziś rano (27 stycznia, to jest 
w dzień podpisywania) nawet najpierwsze do 
my nie wiedziały czy pożyczka ma być obróconą 
na koleje, czy też ma to być pożyczka na dług 
państwa. Dla tego też papierów tej pożyczki bę
dzie u nas mniej niż było w swoim czasie obliga- 
cyj drogi Mikołajowskićj. W przewidzeniu braku, 
meklerzy już teraz żądają 2°/# nad par i. Cudzo
ziemcy nie dadzą nam długo cierpieć na niedosta 
tek tego papieru i niezawodnie obdarzą nas nim, 
wziąwszy dobrą premię, którą tem samem straci 
my. Tak bywa zawsze i być musi w stronie nie 
mającej prawidłowego pieniężnego obrotu."

4K f ig  yiner.r-j~.2J-'

nadmieniamy, że ̂ zaproszenia na ten bal rozsyłane będą dnia 7go zaczął opadać; o godzinie 6ej rano dnia 7go 
pocztą. Sposób ten okazał się już praktycznym zeszłego lutego stał on na 3 3 7 .5 4 , termometr na —  23".0 R. 
roku, raz dla tego, że zaproszenia wszystkim doręczono, W iatr północno-wschodni słaby.
a po wtóre, że na osobiste doręczenia młodzież nie tra 
ciła czasu.

Dwie trzecie czystego dochodu z tego balu przezna
czone są na bibliotekę lekarską, będącą w świetnych wa- !

—  We wtorek dnia 8go lu tego , Sgo Jana z Matty 
wyznawcy.

TEATR. Kilka już widzieliśmy komedyj W. Sardou
runkach rozwoju, a jedna trzecia na czytelnię akade- przedstawionych na scenie naszój, które mistrzowskiem

Kronika miejscowa i zagraniczna.
Ci r a k ó w  7 lutego. Były minister rolnictwa hr. 

Ąlfred P o t o c k i  przybył w sobotę do Krakowa i sta
ną! w pałacu „pod baranami". Lubo urzędowego przy
jęcia już niebyło, wszelako oprócz obywatelstwa, zło
żyli mu uszanowanie reprezentami instytucyj, korpora- 
cyj i różnych zakładów, jak Rada miejska, Rada po
wiatowa, izba handlowa, izba adwokacka itd. Prezes 
tej ostatniej Dr K a ń s k i  w te przemówił słowa:

„W ita Cię Excelencyo wydział izby adwokackiej k ra
kowskiej z powrotem na ojczystą ziemię. Przed dwoma 
laty wstąpiłeś Excelencyo do ministerstwa rakuskiego w 
nadziei, że zdołasz być użytecznym narodowi, i wy
trwałeś mimo licznych przeszkód na tem stanowisku. 
Gdy atoli spostizegłeś, że obowiązki dla kraju w ża
den sposób nie dadzą się pogodzić z istniejącym syste
mem rządowym, co jednakowo zgubnie działa wzglę
dem całości Austryi również jak i względem pojedyn
czych narodów, ustąpiłeś Excelencyo w zacisze domo
we i pokazałeś co w Tobie wysoko cenimy; iż przede- 
wszystkiem miałeś na względzie dobro ziemi ojczystej. 
Rozwagą rozpocząłeś Excelencyo swe urzędowanie; pro
wadziłeś je  dwa lata umiarkowaniem podziwienia go- 
dnem i wracasz znów do ziomków, którzy Cię jako 
brata otwartem sercem przyjmują"

W odpowiedzi hr. Alfred Potocki podziękował za 
powyż wyrażone uczucia i  nadmienił, iż zawsze starał 
się postępować z największem umiarkowaniem, aby coś 
dobrego dla kraju uczynić, lecz nie mógł dłużej pozo
stać w urzędowaniu, gdyż to nie zgadzałoby się z je 
go sumieniem, które i na polu politycznem pierwsze 
powinno zajmować miejsce.

W tym duchu były przemówienia oraz odpowiedzi, 
podczas przyjmowania innych korporacyj. H r. Alfred 
Potocki ma we wtorek odjechać z Krakowa.

—  W  szeregu zapustnych zabaw wymienić należy 
bal sobotni publiczny, na dochód Towarzystwa wzaje
mnej pomocy rękodzielników i przemysłowców, który 
wypadł bardzo dobrze, czego dowodem, że do 6tej ra 
no tańczono. Wczorajsza reduta pomimo mrozu mogą
cego odstraszyć wiele osób, była liczna jak poprzednia. 
Jeżeli nie dowcipem, to przynajmniej kostiumem wy
szczególniła się maska, wyobrażająca raka. Ale i pod 
względem kostiumu była ona tylko plagiatem. Dowcip 

p rzy  dyskusyi szczegółowćj wniosek, aby w u s ta - ! jej ograniczył się na wyrecytowaniu z loży teatralnej 
wie tej um ieścić jeszcze p a ra g ra f : stow arzyszeniom  w iersza, którego się nauczyła na pamięć. Wiersz ten 
zak ładającym  się  w celu po lepszenia stosunków  i  bardzo odpowiadał obecnemu usposobieniu sfer rządowych 
płacy lub w celu pop ieran ia interesów  zarobkow ych w Wiedniu a w kwestyach religijnych, które wprowadził na
dozwala się wolne prawo koalicyjne.

Minister sprawiedliwości Dr H e r b s t  robi uwa
żnym Dra Rosera, że wniosek jego nie ma związ
ku żadnego z tą  ustawą, gdyż w ustawie o stowa
rzyszeniach chodzi tylko o stowarzyszenia politycz
ne, zarazem utrzym uje, że zapatrywanie się tego stawiają tam do domu strzeleckiego różne dodatkowe 
na stosunki robotników sprzeciwia się rzeczywisto- tymczasowe budowle; następnie bal u Prezydenta mia

maskaradę, zgadzał się z N. fr. Presse i Dziennikiem 
Warszawskim.

—  W programie wiadomych zabaw karnawałowych 
zamieścić trzeba bal towarzystwa strzeleckiego, który 
się odbędzie w sobotę na strzelnicy. W tym celu przy-

micką.
—  P. Jakób B a r b e r  złożył w Administracyi Cza

su złr. 25 na fundusz dla wdów i kalek z 1863/4 r.
—  W  sobotę t. j. 12 lutego r. b. odbędzie się kon- 

ferencya nauczycieli krakowskich szkół głównych i przed
miejskich w gmachu szkoły głównej wzorowej przy ulicy 
Brackiej.

— Zebrane na wczorajszym wieczorze tańcującym u 
hr. Adamów Potockich 200 zlr. złożono dziś Towarzy
stwu męskiemu Sgo Wincentego a Paulo na rzecz za- 
kupna węgli dla ubogich.

— W tegorocznej jzimie dziwne są zjawiska atmo
sferyczne. I  tak mrozy zaczęły się u nas dopiero w 
drugiej połowie stycznia, gdy na południu u Alp już 
w październiku były zimna i wielkie śniegi. Szwecya i 
Norwegia prawie jeszcze nie mają zimy, a we Włoszech 
i Hiszpanii ostre zimno. W sobotę mieliśmy w Krako
wie 19°, we Lwowie 21, w Warszawie 2 0 , w Pozna
niu 16, w Gdańsku 15, w Wrocławiu 13, w Wiedniu 6, 
w Królewcu 1 7 , w Petersburgu 2 2 , w Moskwie 25, 
w Stokolmie 2, a w Tryeście 2 stopnie ciepła.

Wczoraj w Krakowie i dzisiaj 24 stopnie.
Z powodu mrozów należałoby wstrzymać uczęszczanie 

dzieci do szkół publicznych, gdyż i tak ostatniemi dniami 
wiele dzieci nie przybywało do szkoły. W gimnazyum 
Ś. Anny mają od ju tra  rozpoczynać nauki dopiero od 
godz. 9 ej rano.

Dowiadujemy się jednak , że w szkołach ludowych 
zapowiedziano wstrzymanie nauk; mimo tego wielu ro
dziców wysyła dzieci do szkoły, i dziś malcy musieli 
wracać, odbywszy rano niepotrzebnie daleką nieraz dro
gę do szkoły.

—  W areszcie miejskim umarła dziś rano staruszka, 
którą odstawiono do szpitala Śgo Łazarza jako chorą, 
ale ją ztamtąd zwrócono Magistratowi, oświadczając, że 
się nie kwalifikuje do szpitala. Skutek przekonał, że 
się kwalifikowała.

—  Dotychczas wiadomy jest jeden tylko przypadek 
zmarznięcia w Krakowie i ten spotkał pijanego mura
rza , który dziś w nocy znaleziony został bez znaku 
życia.

— Słyszymy, że brak węgla daje się w niektórych 
składach węgla uczuwać. Z powodu mrozów wielkich, 
nastała niesłychana w mieście naszem drożyzna wszy
stkich tych przedmiotów, któremi wsie okoliczne zao
patrywały miasto.

-— P . R a p a c k i  opuścił niespodziewanie Kraków, 
porozumiawszy się jak się zda je , z dyrekcyą teatrów 
warszawskich o powrót na tameczną scenę, gdzie za
warłszy już iaz umowę, zatęsknił znowu za Krakowem. 
Wczoraj miał występować w Warszawie w roli Dziszew- 
skiego w komedyi „Radzcy pana radzcy". Natomiast 
p. R y c h t e r  wyjechać miał z Warszawy wczoraj do 
Krakowa, zanim jednak zacznie tu  znów gościnne role, 
ma jechać jeszcze do Wiednia.

—  Pociąg przedpołudniowy wiedeński ma dopiero przy
być dziś popołudniu.

—  W wykładach publicznych w Muzeum techniczno- 
przemysłowem zajdą pewne zmiany, gdyż z powodu cho
roby p. Karol L a n g i e  nie będzie już miał wykładów 
„O gospodarstwie domowem i wiejskiem kobiecem“, 
natomiast wykładać będą: we wtorki i w soboty od 5ej 
do 6ej p. Stefan B u s z c z y ń s k i :  „Historyą muzyki 
w związku z cywilizacyąu■ Treścią jutrzejszego wtor
kowego wykładu będzie P a l e s t r i n a  i jej szkoła —  
Pierwsze początki opery włoskiej i rzut oka na oświatę 
XVII wieku. — P. Gustaw C z e r n i c k i  będzie miewał 
dalszy ciąg wykładu historyi literatury polskiej, tak jak 
dotąd od 4ej do 5ej w poniedziałki, czwartki i soboty, 
a nadto od 5ej do 6ej w piątki.

—  Wyszedł dziś N. 15 Djabła. Najlepszym jest 
tam wiersz „Kotylion polityczny" tak formą jak my
ślą. „Sprawozdanie balowe" wykazuje ekonomiczne n a  
stępstwa karnawału tegorocznego. Rebus cechuje kwe- 
styę ministeryalną, a ostatnia rycina przedstawia „Szop
kę", którą p. Giskra pokazuje ludom Austryi.

—  Rada miejska we Lwowie zaniosła podanie do 
dyrekcyi kolei galicyjskiej w W iedniu, aby ta  nie do 
pomagała w przeniesieniu ze Lwowa do Czemiowiec 
zarządu ruchu kolei czerniowieckiej.

—■ Dziennik Polski donosi z Wiednia, że p. Piotr 
Gross zawiadomił delegacyę, iż wystąpił z klubu rezo- 
lucyonistów z powodu wniosku p. Dobrzańskiego. W ia
domo, że wniosek ten żądał wystąpienia delegacyi pol
skiej z Rady państwa w razie utrzymania się pięciu 
ministrów u władzy. P. Gross był prezesom klubu re- 
zolucyonistów i jednym z głównych jego założycieli. Ró
wnież poseł Sawczyński wystąpił z tego klubu.

—  Wypadek zaszły na kolei czerniowieckiej d. 2 b. m 
między Ottynią a Stanisławowem przedstawiony przez 
dyrekcyę ruchu ma bardzo niewinną cechę. Wagon je 
den przez pęknięcie obręczy wyskoczył z kolei i obalił 
się; jeden z podróżnych lekko skaleczony, inni nie
tknięci. Atoli zamilcza urzędowe to sprawozdanie, co 
świadkowie zeznają, iż ostatni wagon wyskoczywszy z 
szyn pędził po zmarzniętej drodze za pociągiem po kolei 
idącym i tak przebiegł przez most, dopóki się nie urwał 
i nie spadł z grobli do śniegu. Podróżni przez ten czas 
byli rzucani w wagonie podskakującym, a konduktor na 
nim siedzący został rzucony daleko od drogi, zanim je
szcze wagon się urwał. Otóż konduktor doprowadziwszy 
pociąg do Stanisławowa, dopiero tam dowiedział się, że 
jeden wagon urwał się. A  jednak powinien był wie
dzieć o jego wyskoczeniu z szyn, gdyż wypadek zaszedł 
wśród dnia. P. Bogdanowicz raniony w głowę musiał 
zostać na stacyi w Stanisławowie, a inni podróżni mo
cno potłuczeni, dopiero po dwóch dniach przyszli do 
siebie.

—  W Czerniowcach wyszedł pierwszy numer czaso
pisma Bukowińska Zorza , wydawanego w języku ru
skim pod redakcyą Chlebowickiego. Pismo to wydawane 
przez Rusinów na Bukowinie, należących de R u s k i e j  
B i e s i e d y ,  jest pisane w języku poprawnym ruskim, 
i o ile sądzić można z pierwszego numeru, ma na celu 
popierać interesa Rusinów na Bukowinie przeciw Rumu
nom i Niemcom. Życzymy mu powodzenia i wytrwania 
na drodze jaką zdaje się obrało , to jest rozwoju wła
snych interesów bez zawiści dla innych plemion wspól
nie zamieszkujących Bukowinę.

—  Tłumacz kroniki Ditmara p. Zygmunt K o m o r 
n i c k i  wydał teraz w Warszawie rozprawę: '„Ś. Sta
nisław i Bolesław Śmiały— antiteza dziejowa, z uwzglę
dnieniem rozmaitych zdań przeciwnych".

—  W Warszawie grano pierwszy roz w sobotę dra
mat p. Edwarda Lubowskiego „Żyd", który otrzymał 
we Lwowie premię. Gaz. Polska tak zakończa rozbiór

lę Noircama, mając sobie powierzone inne role. Podzi
wiać tylko możemy, że mając krotką jedynie chwilę do 
przygotowania się, o ile tylko można wywiązali się 
właściwie z swego zadania. P. Ekerowa, która tylko 
kilka słów miała do powiedzenia w roli Sary powitaną 
była oklaskami publiczności. P. Deryng grał dobrze ro
lę Yargasa.
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plątaniem intrygi, nieprzewidzianym rozwojem wypad
ków i sytuacyami żywcem zdjętemi z natury, w wyso
kim stopniu zajmowały uwagę widzów. Ten sam autor 
napisał melodramat historyczny w 5ciu aktach p. n. Oj
czyzna grywany od roku w paryskim teatrze Porte S 
Martin, który szybko przyjął się na innych scenach i 
w przekładzie lir. W. Bobrowskiego w sobotę po raz 
pierwszy pojawił się u nas na dochód zasłużonej ar
tystki p. Ekeriwej. Tło dramatu wzięte jest z czasów 
wielkorządztwa księcia Alby w Niderlandach, który wy
słany tamże przez Filipa I I  z nieograniczoną władzą dla 
przytłumienia zbrój aego oporu narodu przywykłego do wol
ności przeciw strasznemu uciemiężeniu, morzem rozla
nej krwi uwiecznił pamięć swych rządów. Przybywszy 
do Flandryi, ustanowił on tak zwany trybunał krwa
wy, któremu zrazu sam przewodniczył, a później za
stąpić się kazał w przewodnictwie krwiożerczemu se
kretarzowi swemu Don Juanowi de Vargas. Trybunał 
ten skazywał wszystkich bez różnicy, których opinie 
podejrzywał, lub których majątki podniecały chciwość 
jego. Obecnym i nieobecnym, żywym i umarłym wyta
czano procesa i konfiskowano ich dobra. Obraz to stra
szny, lecz nieszczęściem nie jedyny w historyi. Świeże 
wypadki powtórzyły go w całej grozie na Litwie za 
rządów nieszczęsnej pamięci Murawiewa, który rzec 
śmiało m ożna, że przewyższył swego hiszpańskiego mi
strza tyranii.

Po śmierci hr. Egmonta i Hoorna Rysoor zamieszku
jąc Bruksellę wraz żoną swą Donną Dolores, wydalił 
się na dni kilka z miasta, w chwili kiedy pod karą 
śmierci wzbronionem było przekraczać obręb rogatek. 
Stawiony przed trybunałem krwawym, pewnym był już 
śmierci, kiedy powołany na świadka oficer hiszpański 
Rincon stojący kwaterą w jego pałacu, zeznał, że go 
widział w wilią dnia tego w nocy. Miało to być w 
chwili kiedy żona wyprowadzała Rysoora ze świecą i 
on pijanego Rincona zepchnął ze schodów, wyrywając mu 
szpadę, któi ą sobie rękę skaleczył. Tu się zawięzuje nić 
intrygi dramatu. Rysoor zostaje uwolniony, lecz podej
rzenie głęboko pada mu w serce, gdyż tym, kogo żona 
jego wyprowadzała w nocy, nie był on. Czyni jej przeto 
wyrzuty i dowiaduje się od niej, że zaniedbywana prze
zeń dla spraw ojczyzny, ma rzeczywiście kochanka, lecz 
go wymienić nie chce. Najlepszym przyjacielem Ry
soora i współspiskowym był Karol Van der Noot, u któ
rego spostrzega opaskę na ręce. Karol zagabniony przy
znaje się od razu do winy i poddać się chce jego zem
ście, lecz Rysoor przebacza mu ze względów, iż potrze
bnym będzie dla ojczyzny. Tymczasem plan ich spisku 
dojrzewa, czas i miejsce czynu zostają oznaczone, ale 
Dolores, chcąc się pozbyć męża dla miłości kochanka 
zdradza go przed Albą. Pogróżka Alby i widok przy
wołanego kata, zmusza ją  wydać i innych współwin
nych, nieprzewiduje jednak, że tym sposobem zdradzi i 
kochanka. Alba nakazuje ująć wszystkich spiskowych, 
między którymi znajduje się Van der Noot. Dolores w 
rozpaczy błaga o jego życie, lecz prośby te obijają się 
jak  o skalę o skamieniałe serce satrapy. Rzecz jednak 
dziwna, Alba obok swej tygrysiój natury, ma jednak 
ludzkie uczucie dla swej jedynaczki córki Rafaeli, cho
rej i prawie gasnącej, i nic jęj odmówić nie może. 
Otóż Rafaela wstawia się za Van der Nootem, który ją 
dawniej ocalił od napadu zbójców i Alba uwalnia go 
od śmierci. Ale inni paść muszą straszną ofiarą zemsty 
Alby. Rysoor szczęśliwszy od innych, prowadzony już 
na tortury, otrzymuje od tego samego hiszpańskiego o 
ficera, który go już raz ocalił, sztylet, którym sobie w 
pzzechodzie do sali tortur śmierć zadaje, wyraziwszy 
wprzód Van der Nootowi i przezeń żonie swej prze
baczenie, oraz włożywszy na pierwszego obowiązek, aby 
mu przysiągł, że wywrze zemstę na tym co ich zdra
dził. Van der Noot przynosi donnie Dolores wieść o 
śmierci męża i jego przebaczeniu. Uradowana nalega 
nań, aby niezwłocznie ujechali, Tymczasem orszak w 
którym się sam Alba znajduje, prowadzi skazanych na 
stós, na którym mają być spaleni. Z ust skazanych sły
szeć' się dają głosy obwiniające Van der Noota o zdra
dę. Shańbiony tym podejrzeniem, i dowiedziawszy się 
już wprzód, że zdrajczynią była kobieta, po karcie wy
danej jej do podróży poznaje, że nią jest Dolores, w 
dotrzymaniu przysięgi przeszywa ją tym samym sztyle
tem, którym sobie Rysoor cios śmiertelny zadał, a sam 
rzuca się za innymi na stós.

Z pobieżnej treści powyższej, której ramy zbyt roz
szerzyłyby się, gdybyśmy chcieli wszystkie ważniejsze 
fazy dramatu wyszczególniać, wynika, że autor zamie
rzył przedstawić miłość ojczyzny, do jakiej zdolny jest 
mężczyzna, pcświącając wzniosły swej "idei wszystko, 
cokolwiek jej rozwojowi stoi na drodze. Z drugiej stro
ny autor przedstawia kobietę w całym cynizmie bez
wstydu; niewdzięczność, wiarołomstwo, pogarda węzłów 
rodzinnych, i w końcu ohydna zdrada własnego męża,
0 to są cechy harakterystyczne owej niewiasty, która 
najmniejszej iskierski szlachetności w sercu swem nie 
żywi. Jako antytezę tej potwornej istoty, stawia au
tor w Rafaeli córce Alby wzór anielskiej cnoty, jaka 
zdobić może kobietę. W dramacie, który w całości swej 
nie jest dziełem mistrzowskiem, są prześliczne epizody, 
jak np. scena w której Rysoor przebacza rywalowi dla 
pożytku ojczyzny, scena w której oficer hiszpański po
wtórnie wybawia Rysoora od tortur dostarczeniem szty
letu, lub ta, w któręj Alba idąc z orszakiem konwoju
jącym skazanych na stós, widzi płaczących ludzi, i ka
że ich rozpędzić, albowiem „płakać nie wolno"; lecz do
wiedziawszy się, że to młoda dziewczyna um arła (nie 
wiedział że to własna jego córka) m ówi: „niech pła
czą," mając swą córkę na myśli.

Teatr nie był zbyt pełny, chociaż i beneficyantka
1 nowy dram aU gra artystów w głównych rolach zasłu
giwała na to.* Rolę Donny Dolores grała p. Hoffmano- 
wa i rzec możemy, że głębokiem pojęciem estetycznej 
strony charakteru podniosła rolę, odejmując jej to co 
jest w niej trywialnem i wstrętnem. Nawet przyznanie 
się w obec męża do zakazanych miłostek, zdołała obok 
wyrazu najwyższego zepsucia i przewrotności nacecho
wać artystka pewną barwą przyzwoitości, tak iżby Do
lores raczej posądzić można o szaloną, chociaż wzbro
nioną miłość, niż o wyuzdany cynizm zmysłowy. P . Ła- 
dnowski syn (Karloo Van der Noot), p. Benda (hr. Ry
soor) i p. Eker (margr. de la Tremouille) czynili grą 
swoją wrażenie, wywołując w wybitniejszych epizodach 
oklaski. O wykonawcach innych ról powiedzieć można, 
że całości nie psuli, jakkolwiek niespodziewany wyjazd 
p. Rapackiego w wilię przedstawienia, który grać mia- 
rolę Alby, zmusił reżyseryę do przerzucenia ról w ml 
ne ręce, i tak p. Wolski grał rolę Alby; p. Fiszer ro-

Sprawy sądowe.

I . w ó w  4 lutego.

Rozprawa ostateczna przeciw Józefowi Kundemu 
i towarzyszom o fałszowanie banknotów rosyjskich.

(J.) Przed kilkoma dniami rozpoczęła się w tutejszym 
krajowym Sądzie karnym rozprawa ostateczna w przed
miocie powyżej nadmienionym przeciw tutejszemu ze
garmistrzowi Józefowi Albinowi Kundemu i jego towa
rzyszom obwinionym o wspólnictwo w fałszowaniu 10 ru 
blowych banknotów rosyjskich przez wydawanie tychże. 
Rozprawa ta w pierwszych dniach nie przedstawiała 
obrazu bardzo ożywionego z powodu, iż główną jej część 
stanowiło odszytanie aktu oskarżenia i przesłuchania 
świadków, odgrywających podrzędną tylko rolę. Dziś 
rozpoczęła się indagacya oskarżonego i konfrontacya 
tegóż z innymi współwinnymi i dla tego od dziś aż do 
zakończenia procesu posyłać wam będę sprawozdania 
z tej rozprawy. Zanim jednak do sprawozdania z rezul
tatu dzisiejszej rozprawy przystąpię, podaję dla obzna- 
jomienia czytelnika z przedmiotem procesu akt oskar
żenia odczytany przez zastępcę prokuratora p. Prachtta. 
Akt ten brzmi:

Dnia 31 października 1868 roku, sąd powiatowy w 
Podhajcach w drodze telegraficznej otrzymał wiadomość, 
że niejaki Salomon Rauch z Podhajec, posłał zamie
szkałemu w Skale, Łazarzowi Zejdemanowi do wymia
ny kwotę 500 rubli srebrem, w 10-cio rublowych mo
skiewskich biletach kredytowych, które według wszel
kiego prawdopodobieństwa, były podrabiane a z wyto
czonego w tym względzie śledztwa karnego okazało się, 
że tenże Salomon Rauch, w tym samym czasie, t. j. 
dnia 27 i 28 października, tudzież w tym samym celu 
i w takichże samych lOcio rublowych biletach kredy
towych, posłał 1) Abrahamowi Gartenbergowi w Czer
niowcach 1000 rub li; 2) Ozjaszowi Pohorylesowi w Hu- 
siatynie 600 rubli; 3) Chaimowi Wejserowi w Husia- 
tynie 500 ru b li; 4) Mojżeszowi Lejbie Drymerowi w 
Skale 400 rubli; 5) Ojzerowi Marmaroszowi w Skale 
350 rubli, a zatem 6) z wyżwymienioną 500set rublo
wą kwotą Łazarzowi Zejdemanowi, razem 3,350 rubli 
srebrnych.

Nadesłane Abrahamowi Gartenbergowi w Czerniow
cach, a zmienione przez tegóż bilety kredytowe w łą 
cznej sumie 1,000 rubli, odeslanemi zostały w in tere
sach handlowych do Odesy, a otrzymane za takową 
kwotę 1,589 złr. 20 ct., Abraham Gartenberg, pod 
adresem Abrahama Raucha wysłał do Podhajec, gdzie 
tę kwotę, w skutek nakazu sądowego, przytrzymano na 
poczcie. Przesiane zaś przez Salomona Raucha Poho
rylesowi, Wejserowi, Drymerowi i Sejdemanowi bilety 
kredytowe, w kwotach 600, 500, 400 i 500 rubli, ze 
względu na zachodzące podejrzenie o falszywość onych, 
sądownie zajęto, podczas gdy Ojzer Marmarosz nie zna
lazłszy kupca na przysłane mu 350 rubli, odesłał ta 
kowe na powrót, zkąd odebrał, t. j. Salomonowi Rau- 
chowi, poczem te ruble tego sam ego dnia, w którym
aresztowano Raucha, z bezimiennem doniesieniem, jako 
podjęte z ulicy, sądowi powiatowemu w Podhajcach zo
stały przedstawione.

Salomon Rauch, kupiec towarów bławatnyeh w Pod
hajcach, pociągnięty do odpowiedzialności sądowej po
dał, że wyż wymienioną sumę 3,350 rubli srebrem, 
otrzymał dnia 27 października (1868 r.) od Herszka 
Rebensztoka, kupca w tychże Podhajcach — co tenże 
całkowicie potwierdza —  dodając, iż rzeczone ruble po
chodzą od zamieszkałej tamże Cecylii O., żony lekarza 
prywatnego, która, gdy udał się do niej o pożyczkę,
przychylając się do takowej, na dniu 2 3 października
wręczyła mu 1,300 rubli, zaś d. 27 t. m. 2,050 w 
całkiem nowych lOcio rublowych biletach kredytowych, 
z poleceniem, by takowe, za pośrednictwem Salomona 
Raucha zmienił na austryackie banknoty, a z uzyska
nych tym sposobem pieniędzy, zatrzymując dla siebie 
tytułem  pożyczki kwotę 4,000 złotych reńskich, resztę 
jej oddał, co się jednak nie powiodło.

Salomon R a u c h  zeznał nadto, że w ciągu 1868 r. 
otrzymał był bezpośrednio od O. rozmaite kwoty w lOciu 
rublowych moskiewskich biletach kredytowych, a mia
nowicie: 1) Dnia 19 czerwca do wymiany kwotę 500 
rubli, wręczoną Herszowi Rebensztokowi, co tenże czę
ściowo potwierdza, dodając, że otrzymane od Raucha
ruble w celu umorzenia długów handlowych, posłał do
Wiednia, Lwowa i Białej, tudzież, że odpowiednia kwo
ta w banknotach austryackich, albo przez niego, albo 
przez Raucha oddaną została Cecylii O. 2) W końcu 
sierpnia lub na początku września, zakupiono od niego 
towary za kwotę 50 rubli, kwotę tę posiał do wymia
ny Ojzerowi Marmaroszowi w Skale, a otrzymaną od 
tegóż sumę w banknotach austryackich, jako swą wła
sność zatrzymał dla siebie. 3) Kwotę 410 rubli, z któ
rych 200 posłał do wymiany Abrahamowi Rotowi w 
Brodach, 160 włożył w handel wołami, resztujące 50 
rubli zmienił u Dawida Fruchta, a uzyskane tym spo
sobem sumy w walucie austryackiej 313, 254 i 77 złr. 
50 c. oddał Cecylii O. 4) Dnia 4 i 19 paźddziernika 
kwotę 400 i 500 rub li, czyli razem 900 rubli sre
brem, które dla wymiany przesłał Ojzerowi Marma
roszowi oraz Abrahamowi Rotowi w Brodach, a otrzy
mane od tychże w austryackich banknotach wartości 
626 i 785 zlr. 40 c. oddał także Cecylii 0 . 5) Dnia 
22 października sumę 300 rubli odesłał do wymiany 
Baruchowi Fejersztejnowi w Skale, lecz odesłane przez 
tegóż do Podhajec w banknotach tutejszych 477 złr. 
sądownie zajęto.

Wypada tu  nadmienić, że otrzymane od Salomona 
Raucha 300 rubli, Baruch Fejersztein doręczył Jechlo- 
wi Hirszowi ze Skały, a tenże odesłał takowe Chaimo
wi Weiserowi w Husiatynie, który z tych 300 rubli 
60 rubli wydał, resztujące zaś 240 sądownie odebrano.

Nareszcie Hersz Rebensztock zeznał o otrzymaniu na 
dniu 5 października 1868 roku od Cecylii 0 ., tytułem 
pożyczki 200 rubli sr. w dwóch 50-rublowych i dzie
sięciu 10-rublowych biletach kredytowych, zaś dnia 19go 
października 500 rubli w samych 10-rublowych bo- 
mażkach, a zatem łącznie 700 rubli, które celem wy
miany posłał do Kohosa Lamperta w Brodach, tudzież, 
że powyższy dług umorzył tym sposobem, że dnia 2 Igo 
października zapłacił Cecylii 0 . 700 złr. mężowi jej 
Jakóbowi O. 142 złr., resztę zaś zatrzymał dla siebie 
na rachunek w jego handlu przez O. zaciągniętego 
długu.

Tak tedy ogólna suma wydanych przez Cecylię O. 
pieniędzy moskiewskich wynosi 6 ,210 rubli, z których, 
jak  wyż wykazano do rąk  sądu dostała się kwota 
2,590 rubli w 259 1 0 -rublowych kredytowych bile
tach, a które według nadesłanego przez dyrekcyę ban- 

| ku moskiewskiego zaświadczenia, wszystkie są pod
robione.



CZAS z Wtorku 8 Lutego 1870. 3

_ . Ł J t  . . .  , a wtoku P r o k  j akże pan wytłumaczysz tę okoliczność, że nił się w porównaniu z dawniejszym jej stanem o tyle
Co do pochodzenia rzeczonych rubli, zmarła n o t .  Jaicze p y ^  byś na Iepsze, i e ustała w gubernii plockioj zupełnie, a

śledztwa a słuchana niestety nader ogólnikowo Cecylia O. pani 0 . zwiacając pożyczył? Czyżby nie b yło1 w gubernii kieleckiej w czterech miejscach, a to po je-
podala tylko tyle, że od zamieszkałego we Lwowie: a hej pewną w oę 1300 złr na zaspok o -' dnem w pow iecie miechowskim, jędrzejowskim, kiele-
znanego jej dobrze Józefa Albina Kundego zegarmistrza, naturalniej, g y ) P • • ckim i pińczowskim. Wybuchła zaś świeżo w gubernii
otrzymała tytułem pożyczki na wiosnę 1868 r listownie jenie swoic p sposob, żeśmy z p a - ' piotrkowskiej we wsi Kląk powiatu brzezińskiego,
kwotę 300—500, a we wrześniu lub październiku 810 ru -| Osk.  io  się iiumaczy w . F . . ’ , _________
bli, tudzież 
Salomonowi
pie Hersza Eebensztocka, a który to Rauch dał jej za I

ilomonowi ^auchowi,^przypadkowo^ z^banemu w | ^ d sk ich  m ogła' równocześnie Naciągnąć nowy! . J a d  V . X B J .
xi.crsz.il j •> j i hlarh

ń j t  * * * * *  “ r ?  f noido Kundego z  prośbą o pożyczenie jej pieniędzy, w sku- wiące jedyny dowód korespondencji między Kundem a 
tek czego tenże z końcem października posłał jej 3 3 5 0  panią O Ponieważ na nich głownie się opiera pode - 
rubli, które ona znowu na krótki czas Herszowi Re-1rżenie podniesione przeciw oskarżonemu, przeto podaję]
bensztokowi pożyczyła.

Józef Albin Kunde po dłuższych, kłamliwych wybie

s t a n y .

D epesze telegraficzne

J l o i i a c l i i t i i n  5 lutego. Na posiedzeniu Izby 
niższćj sprawozdawca uzasadniał projekt adresu. 

I. D. 5 września 1 8 6 8  Kunde do pani O. Jutro]Minister ks. H o h e n l o h e  odpowiadał obszernie
|te  telegramy w dosłownem brzmieniu:

each przyznał że Cecvlia O której kilkakrotnie pożyczał poślę rzecz przyrzeczoną przi z pocztę. Proszę doty- Walkę toczącą się w tej izbie nazwał on częścią,
. . ,  , ’ , • ’’ ■ +,.„1, ainwńw w y - 1 czar.ecro w strzy m ać . I n h p e n e i  w a lk i n n w s z p p h n p i  w ktńrói n rze r.iw n icTp ien ięd zy  celem  częściow ego um orzen ia  ty cn  aiugow ,

noszących wedle zdziałanego we wrześniu obrachun u
k w o tę  14.™  r a r  nrzvslala mu w październiku l o  r. . . _ . > .  * .  .  -
J T  V  • ' ■  Tirnaceffo R z prośbą o n a d e -  dzej i jak najwięcej. Czekam odpowiedzi. potrzeba w spóln ie traktow ać pew ne prawa publi-
L nifieTTilkT tysięcy rubli na posag dla córki, a on DI. D. 19 września. Kunde do p. O. Pomieszkanie czne ale nie zrzekać się tych praw. Zadanie Ba- 
czvniae z dość tei prośbie w telegramie z d. 2 5  paździer- moje przy ulicy Pojozuickiej, gdzie buchalterya była, waryi jest szczytniejsze niż torować drogę Austryi; 
nika nosłał iei zaraz po otrzymaniu powyższych 3 0 0  ru- do dyspozycyi państwa oddaję. Weksel osobiście od- Bawarya musi starać się o szczere pojednanie Au- 
, J J tnmto 33F.0 1 dam tutai. I stryi z Prusami, bo to byłoby rękojmią pokoju e-bli, tytułem pożyczki i to raz szczególniej kwotę 3350 dam tutaj, 
rubli otrzymaną od niejakiego Giunda paczkarza, od k t ó - 1 IV. 1). 1 
rego za sprzedane zegarki utargowa! we wrześniu 1867 r.

9 września. Pani O. do Kundego. Jeżeli uropejskiego. To co mówiłem w parlamencie cło-
A A   A ~  n » n n » A  i m - e ł n /  ł o l o .  I _______   1 - 1  1 - , .  T T   1 ^  1 ,  ~  m A n i i ł o r n  Tl Q O n .weksel na 60.0 nie wystarczy, to proszę wysłać tele

500 rubli, w styczniu 1868 r. 3500 rubli, a na po- grafem. Donieść, gdzie pokój dla mnie.
czątku lata 1868 r. 3000 rubli, czyli razem 7000 rubli

wyin, rzekł ks. Hohenlohe, nie mówiłem na ob 
eem polu, nie w obcem zgromadzeniu ale na polu 

Juti'o | niemieckiem i w niem ieckiem  zgromadzeniu. Na ________ Kunde do p. O. (dnia 2 października).
Już to zeznanie Cecylii*oTw związku”Tprzytoczone-1 poślę dla pani Załużneji 7 00 złr.; resztę w kfikudmach. | stępnie^rozpoczęły się rozprawy szczegółowe nad 

mi wyżej wzmiankowanemi zeznaniami Salomona Rau-
cha, i wypływająca z tych zeznań okoliczność, że nie nych 1000 reńskich dia pani Załużnej natychmiast 
trudniąca się żadnym handlem Cecylia O., z a m i e s z k a ł a  posłać. Odpowiedzieć telegraficznie czy o es ano.

VI. Pani O. do K. (2go października). Przyrzeczo- adresem.
. „ . . M o n a c h i u m  5 lutego. Opat D ó l l i n g e r  o-

trzymał od 13 profesorów uniwersytetu prażskiego
w odległem od granicy moskiewskiej miasteczku, w któ- VII. Pani O. do K. ( l igo października). Gdyby (między nimi 5 księży) adres dziękczynny za męTT v/ u ivk x v mmm w u q & uuivj UiUUAŁU TT O A1 Ty I 1111(10 btlbń K Ui o wu i ' , 1 / 1  / - l *
rem podobne papiery nigdy nie były w obiegu posia- żyd przyszedł po wiadomy weksel, proszę me wydać ską otwartość i stanowczość oświadczenia swego
dala tak znaczne kwoty rubli które prawie w y ł ą c z n i e  bez mojej wiedzy, lecz posiać przez Franię (córka przecjw uznaniu nieomylności Papieża za dogmat, 
................  ł ggjjjgj I pani O ). Wo7voov nn^mcom na nnrooip «fł. kfLr.OllKa.Illl.

ej VIII. Pani O. do K. (l6go października). Jutro
składały się z biletów kredytowych jednej 
kategoryi, nadto całkiem nowych, dalej okoliczność, że

Wszyscy podpisani na adresie są katolikami 
i f i io i i a c h iu n i  5 lutego. Król przejeżdżał w

0  700 złr. dla kupca. Weksel na tooo  z l ,  p ( ? o z ie . z bratem swoimĄ ^ n ^ = ;  ^

wy dla córki, tylko za pośrednictwem osób trzecich, tj. proszę koniecznie i natychmiast oddać Frani. *“ " "" "pokazania, że nastało między nimi pojednanie. 
D r e z n o  5 lutego. Doniesienie z Madrytu po-Raucha i Rebensztoka, którzy te ruble równocześnie po I IX. Kunde do p a n i  O .  ( 1 8 g o  października, telegram hisznań-

ie^ familia °0.^l o  ̂powyższych S j S Ł h *  a n f u L e T S  p J ™  *  " *  ? ^  I S I L U ,  I r t  bezzasadne.ski księciu J e r z e m u  Saskiem u, jest bezzasadne
X. Pani O. do K. ( 2 5 go października). Odsyłam w  tutejszych sferach świadomych rzeczy mc o

1 chać.
I P a r y z  4 lutego. La Patrie ogłasza groźne do

skiem rozpowszechnienia fałszych rubli, tudzież, że O. I desek. Kontrakt jeden pod adresem Hirsch Rebm-1 n iesien ia  z Monachium, i
y  -  - kt6- stock w Podhajcach, drugi Palester, w domu Ahren- to większego znaczenia, iż w iększość wojska ba

nie chce; nareszcie tajemnicza a nawet podejrzana treść
ch

depesz, niezbicie wskazują na to, że dom O. byl ogni-1 dów.
wymienianych między O. a Kundem telegraficznych I P°d adresem R. 1800 złr. We wtorek jadę do Bro |tem  nie słychać, 

3 * 3 - - - • I j a -  Dzjś kontrakt odesłać na i  lub więcej tysięcy

w tym względzie porozumiała się z Kundem, z .
rym według dochodzeń w jak najściślejszej zostawała I stema ^ b ajcach .  ̂
zażyłości, a na którym, jak śledztwo wykazało, cięży |

warskiego jest nieprzyjazną obecnej polityce gabi

I 'v v iv j iu v u iv  V i   ̂ J  - —----------   - x --------------  I j  a

porozumieniem się, jeźli nie z samymi fałszerzami, do- j den  ̂na 13 5 0 do pani wprost,
tychczas nie wykrytymi, to przynajmniej z tychże wspó-

“" 'z'tyc^to ^owoTów^rokuratorya widzi się z m u s z o n ą  I chciała kupić w spółce z nim (Kundem) pozycje za
... HorsTa hipotekowane na realnościach w Podhajcach, i że su

XI. Kunde do pani O. ( 2 6 go października). Dziś netowej księcia Hohenlohe. L a  Liberte donosi, że
p o d ej rz e n i e 1 o" ro z p u  szczania ̂  o wv clT rubli " ta  p o p r ze d^ie m I posłałem dwa weksle podług wczorajszego adresu, je ruchliwe stronnictwo BurbonistÓW W południowych

J 1 - - -  • - l j -n na 1 3 5 0  do pani wprost. W łoszech, mianowicie na granicy rzymskiej, gro
Prokurator zapytuje oskarżonego, jak należy rozu- niadzi broń i amunicyę i rozrzuca proklamacye

mieć telegram II ? Oskarżony odpowiada, że p. O. I rzysposobiające wybuch
za- s * a r y i  4 lutego. Na zapytanie deputowanego

postawić” w stan oskarżeniar Albina Kundego, Hersza Ihipotekowane na realnościach w Podhajcach, i że się M o n t p a y r o u x ,  minister oświecenia S ć g r i s  o ^  
Rebensztoka, oraz Salomona Raucha, a to na zasadzie U  tej mierze udawała do mego po przesyłki pieniężne wiedział, Że kilku astronomow przy ° bser” at° ^ “

Co do wekslu, o którym mowa w telegramie VII, I paryzkiem podało &ię do d ym isyi, a rząd wyzna
Dziś rozprawa rozpoczęła się o godzinie lOtej. Sąd | oświadcza oskarżony na zapytani® przewodniczącego^ | ^zy* ko™*sye zb^danm _przycz^y^tegO,^ p°^zem  

składa się z przewodniczącego radzcy M o g i e l n i c
k i e g o ,  z wotantów S e m k o w i c z a ,  Or  t y ń s k i e g  o , . .  • -  — -  - -  . i -----------  *--------- - .
L e d e r e r a  i L e w a k o w s k i e g o .  Zastępca p r o k u r a -  wręczyć pewnemu żydowi. Zlecenie to jednak później pełnienia i zmiany atr. 43g0 postępowania karne'
tora- P r a c h t e l  Protokólista• E a i s e r  Na trybunie odwołanem zostało przez panią, O., która prosiła, by g0 . Następnie Izba obradowała nad kwestyą ma-

-ociaSaL- obroń™ tTnnHeffo nrofesor Dr. °we weksle jej córce oddano. rynarki handlowej. Okólnik O l i i  v i e r a  zabrania

U 9 Y V i a U L £ ł t  U S & U I T ń U U ) ' U ł*  K ł t p )  t i ł U l C  p / i O T T U U U ł v * i t j v v 0 v ,  — O  ~ i  * ~ ,
że p. O. odjiżdżając ze Lwowa zapomniała u niego I postanowi, co mu z obowiązku wypadnie. G re  
pudełka z wekslami, a on takowe na jej zlecenie miał I m i e u x postawił wniosek ustawy względem uzu

I rynarki handlowej.
Co do wyrazu „desek", zawartego w telegramie I urzędnikom sądowym przybywać do Paryża dla u 

z d. 2 5 października, odpowiada oskarżony, iż współ-1 biegania się o wyższe posady.

obrońców zasiadają: obrońca Kundego profesor Dr.
R u l f  i Drowie K u b e l  i Schaf f ,  jako obrońcy współ-

W1NaCfawieUnosSźonych zasiadają: Józef Albin Kun-1nie ze szwagrem swoim Soleckim (urzędnikiem koleiI ł*a r y * '4  lutego. Arcyksiążę A l b r e c h t  ocze- 
de zegarmistrz ze Lwowa, żonaty, religii rz. kat. tu-1iwowsko-czeruiowieckiej) i kupcem tutejszym p. Sta- kiwany jest w Tours w niedzielę, gdzie przyjmo- 
dzież spekulanci z Podhajec: Salomon R a u c h  i Hersch I nisławem Jekel zamierzsł wziąść w dzierżawę tartaki | wać go będzie poseł austryacki ks. Metternich. 
Rauch, obaj starozakonni, którzy pośredniczyli w wy- rządowe, że się więc do tego ów wyraz odnosi.

Następnie odczytano kartki pisane przez Kundegodawaniu fałszywych banknotów. Kunde jest to młody,
W poniedziałek przybędzie Arcyksiążę do Paryża. 

* ’a r y  i. 5 lutego. Na posiedzeniu Ciała prawo-
przystojny człowiek, strój jego bardzo staranny i bród- do żon3’ z więzienia, o czem nadmieniłem wyżej, dalej dawczego R o c h e f o r t  pyta ministra wojny, czy 
ka d la Henn auatre. Organ ma dźwięczny i silny, zeznania p. Jakóba O. męża obwinionej, p. Fran- tenże zakazał, aby dwaj żołnierze wysłani do Se-
mówi bardzo potoczyście w sposób, który nie pozwala ciszki, córki tejże, p. Sianisława Jekla kupca we Lwo- t if postawili za siebie zas tęp có w  Minister wojny
powątpiewać o stopniu jego wykształcenia. Słowa jeg o |™ , P » i ^ n n y  z Fechtdegenów imo L e b 0 e żo łn ljz fW o iac  ra“ster, 2do voto Boginger (którą sąd zgodnie z proku-1 użytek z prawa, które mowi, że żołnierze stojąc raz

ratorem i obrońcami uchwalił zawezwać do rozprawy I już pod bronią, niemogą dawać zastępców^ chyba
ostatecznej) i innych. O tern w przyszłym liście. Za szczególnćm zezwoleniem. Żołnierze mieli za

kazane uczestniczyć na publicznych zgromadze
niach, i obstaję przy tem, że i nadal tak samo 
sobie postąpię.“ Minister hr. D a r u  oświadcza w

czne albo przepisy dyscyplinarne przeciwne du
chowi nowoczesnemu, duchowni pogardzać będą 
temi pogróżkami. Jeżeli rządy wydają ustawy 
sprzeczne z dekretami Soboru, natenczas ustawy 
te są zupełnie nieważne, i w żadnym razie nie 
wiążą sumienia poddanych. Wymusić ich wykona
nie, byłoby to dziełem najniegodziwszej tyranii. 
Jeżeli rządy zaprowadzą rozdział między kościo- 
em a państwem, wtedy wywołają straszne rewolu- 

cye, które je obalą.“ Artykuł tego pisma kończy 
się pochwałą ministra francuskiego Da r u ,  za jego 
mowę w senacie i wyrażenie: „Szanujemy wolność
iościoła." Nareszcie dziennik ten podnosi z uzna

niem, że Francya prawie sama jedna pozostała 
wierną konkordatowi od lat 70. Francya może 
jyć pewną, że Sobór lojalność tę oceni. 
^ F t o r e n c y a  5 lutego. W Watykanie panuje 
wielkie niezadowolenie, że akta soboru mimo świe
żego upomnienia o tajemnicę, ogłaszane bywają 
tak jak wprzódy. Śledztwo z tego powodu prze
prowadzone nie wyświeciło rzeczy, gdyż dokumen- 
ta nie są oddawane w Rzymie na pocztę.

I T l o r e n c y a  6 lutego. Opinione zaprzecza 
stanowczo podaniu dzienników, że deputowany 
G u e r  r  i e 'ri - G o n z a g a z  polecenia rządu wyjechał 
do Paryża w misyi tyczącej się Rzymu.

G e n u a  5 lutego. M a z z i n i  przybył tu i wy
siadł w domu margr. Cambiaso.

% eai> o l 4 lutego. Czynią tu wielkie przygoto
wania na przyjęcie króla Wiktora Emanuela, który 
ma przybyć dla widzenia wnuka swego. Z powodu 
zimna panującego w Rzymie, wielu prałatów ze 
Wschodu i południowej Francyi przebywających na 
soborze, przybyło tutaj.

I f l a d r j t  4 lutego. W sferach dobrze świado 
mych zaprzeczają pogłosce, jakoby rząd zamierzał 
przedstawić kortezom nowego kandydata na tron. 
Pogłoska ta zostaje w sprzeczności z zobowiązania
mi przyjętemi przez wszystkie frakeye większości 
aby obecnie nie zajmować się wyborem króla.

M a d r y t  5 lutego. Zapewniają urzędownie, że 
wiadomość podana przez Le Parlament o mnie 
manych układach między Hiszpanią a Ameryką 
względem wcielenia Kuby, jest zupełnie mylną.

P e t e r s b u r g -  4 lutego. Urządzają wyprawę 
do Mandżuryi i Mongolii pod pozorem etnografi
cznego zbadania kraju. Wyprawa ta ma ruszyć za 
ośm tygodni. Żydom pozwolono wstępować do służ
by rządowej w inżynieryi. Dziennik Wiest ma za 
tydzień przestać wychodzić.

U e f g r a d  5 lutego. Jlny konsul północnych 
Niemiec w SerajewieDr Blau w skutku zatargów 
z Sawfetem paszą odwołany został.

I I u  b a r e s t  4 lutego. Izba przyjęła złożenie 
mandatu przez Jana B r  a t  i an  o.

H u k a  r e s t  5 lutego. Minister K o g o l n i c z a  
n o podał się do dymisyi, a książę podanie przy 
jął. Dymitr G i k a  obejmie zarząd spraw wewnę 
trznych, zatrzymując tymczasowo ministerstwo ro 
bót, ministrem sprawiedliwości mianowany Jerzy 
K a n t a k u z e n o .  Inni ministrowie zostają.

A n t i v a r i  5 lutego. Oczekują tu przybycia 
dwóch pułków [Nazimów. Liczba wojska zgro 
madzonego u granicy Czarnogóry wynosi 42,000.

W a s h i n g t o n  3 lutego. Izba reprezentantów 
wezwała wydział swój spraw zagranicznych, aby 
jej zdał sprawę względem ważności uznania Kuby 
Następnie izba postanowiła przyznać znowu kra 
jowi Mississippi prawo wysyłania swoich repre 
zentantów do kongresu pod temi samemi warun 
kami co Wirginii. Senat uchwalił ustawę wzglę
dem dalszego wypuszczenia w obieg 45 milionów 
dolarów pieniędzy papierowych.

będzie miał prawo c z w a r t ą  c z ę ść , tj. jedną 
stronę arkusza przeznaczonego dla swego koła 
czytelników, zapełniać własnemi wiadomościami, 
dowolnie zaś dołączać do swoich numerów insera- 
ta. Trzy czwarte, tj. trzy strony dziennika muszą 
być wspólne dla wszystkich dzienników, a raczej 
ich abonentów.

Jutro jest termin wypowiedzenia 14-dniowego. 
Jeśli wypowiedzenie nastąpi, to za 14 dni ukażą 
się dzienniki w 3/4 częściach wspólnej treści, a */4 
części treści odmiennej.

W sejmie pruskim oświadczył hr. Eulenburg, że 
jarlament Związku północnego zbierze się 14go 

m., że zaś równocześnie sejm z parlamentem 
jradować nie mogą, przeto aby wykończyć prace 

w sejmie rozpoc ęte, wypada go odroczyć. Rząd 
wnosi przeto odroczenie sejmu do 2go maja. Izba 
przekazała ten wniosek do wygotowania nad nim 
projektu uchwały, referentowi. Podobny wniosek 
postawiony został w izbie wyższej. Obie izby nie 
omieszkają przychylić się do żądania, gdyż odro
czenie uwolni izby od rozpoczynania na nowo ro- 
jót już rozpoczętych. Wszelako Izba wyższa chcia- 
aby może użyć tej sposobności do obalenia całego 

dzieła ordynacyi powiatowej.
G-aeeta krzyżowa mówiąc o obradach sejmu ba

warskiego, powiada, że traktat zawarty w r. 1866 
między Prusami a Bawaryą nie pozostawia Bawa - 
ryi do woli, czy i kiedy ma uciekać się do przy
mierza pruskiego, lecz traktat ten wiąże Bawaryą 
na wszystkie przewidziane i nieprzewidziane przy
padki. Takie tłumaczenie traktatu, który poręcza 
byt i całość Bawaryi, mogłoby ją  narazić, że Pru
sy nie miałyby obowiązku bronić Bawaryi, a lubo 
są w Bawaryi tacy, coby chcieli poddać kraj pod 
opiekę zagranicy, wszelako czasy Związku reńskie
go już przeminęły. Artykuł ten jest pogróżką prze
znaczoną na zastraszenie opozycyi, iż Prusy nie 
mając obowiązku poręczenia całości Bawaryi, mo
głyby ją  zabrać, a nie dozwolą, aby Bawarya od
dała się pod opiekę Francyi.

Donoszą ze Smirny 29 stycznia, że przejeżdżał 
tamtędy S z a m i l ,  który zamierza resztę życia prze
pędzić w Mekce.

Levant Herald donosi z Meszydu, że cały Tur
kiestan jest w posiadaniu emira Kabulskiego.

Misya Burlingama, który w interesie Chin objeż
dża Europę dla zawierania traktatów handlowych 
w imieniu rządu chińskiego, została przedłużoną 
na dwa lata.

powątpiewać o stopniu jego wykształcenia. Słowa jego 
wypowiedziane ze spokojem i powagą każą wnosić o 
prawdziwości zeznań, które składa, jakby nie o niego 
i o przypisaną mu ciężką winę, lecz o osobę i sprawę 
zupełnie obojętną chodziło; raz tylko pewność ta opu
ściła go i głos był nieco drżącym, a mianowicie, kie
dy mu przewodniczący odczytuje kartki pisane przez 
niego z więzienia do żony, a które największe na nie 
go rzucają podejrzenie.

TREŚĆ OBWIESZCZEŃ URZĘDOWYCH

w Gazecie Lwoivskiej , ^ Y e r a t r e mu ,  że rząd papieski odmó
Z a w i a d o m i e n i a :  Sąd lwowski H e le n ę  Konmrowj I j f  przystąpienia dp jedności monetarnej. Z tego

Wobec ' publiczności licznie zebranej i równie li-1 Dr Hofman*— Sąd* w Stanfsławowie Rubina’ papieskiego nie będą
cznych przedstawicieli dziennikarstwa, dla których oso- L nakaz, zapłacenia Samsonowi Slutzkir 500 złr.; kur
bne w yznaczono m iejsca obok obrońców , ro zp o czy n a | D r  P rzy by łow sk i. —  Sąd lw ow ski M aurycego Zykiego o

nakazie zapłacenia Julii Suchy 2000przewodniczący rozprawę pytając się Kundego:
Czy obstajesz Pan przy swojem zeznaniu zrobionem | Dr Sternklar 

w toku śledztwa, iż żonie lekarza w Podhajcach pani 
Cecylii. O. posyłałeś ruble moskiewskie w bankno
tach?

Osk.  Tak jest, obstaję przy pierwotnem zeznaniu
P r  ze w. Jakie ruble Pan posyłałeś pani 0 .?
Osk.  Różne: po 5, 10, 25, 50 i 100 rubli.
P r o k u r a t or: Czy mogła pani O. od kogo innego 

dostać rubli moskiewskich i w jaki sposób?
Osk.  Tego wiedzieć nie mogę.
Prok.  Przyznajesz Pan sam, że między panią O. a 

Panem zrobiony był obrachunek we wrześniu 1868.
Osk.  Tak jest.
P r o k .  I że p. O. ze swego długu wynoszącego 

1455 złr. spłaciwszy Panu 1.300 złr., została Panu 
winną 155 złr.

Osk.  Tak jest.
P r  o a. Utrzymujesz Pan dalej, że pani O. zwraca

jąc Panu 1,300 złr., zażądała od Pana pożyczki po
nownej ?

Osk.  Tak było rzeczywiście.

mogły krążyć we Francyi 
-u u mc P a r y *  5 lutego. R o c h e f o r t ,  G r o u s s e t  i
złr** kurator ID e r e u r  e otrzymali wezwanie, aby rozpoczęli od

siadywać karę. Constitutionnel mówi, że ministro
wie wojny i spraw wewnętrznych przedłożyli cesa
rzowi ugodę zawartą z pewnym bankierem pary
skim o poprowadzenie telegrafu podmorskiego mię
dzy Francyą, Algieryą i Maltą.

f a r y / .  5 lutego. Arcyks. A l b r e c h t  zwiedził 
ostatniemi dniami Nimes i Perpignan. Zaniechał 
on zupełnie podróży do Florencyi.

Stan wkładek był z dniem 31 I r a r j i  5 lutego. Słychać, że arcybiskup lug-
grudnia 1869 ................................ złr. 5.230,285 c. 121 duński (kardynał B on  a ld) i biskup z Nimes (P lan-

Gospodarstwo przemysł i handel.
(Nr 257)

Galicyjska Kasa Oszczędności we Lwowie.

Od Igo do 31 stycznia 1870 r.
włożyło 1772 stron złr. 233,882 c. 28 
zwrócono 1568 stronom złr. 162,927 c. 39 

przybyło więc złr. 70,954 c.
Zatem dnia 31 stycznia 1870 był 

ogól w k ła d e k .................................złr. 5.301,240 c.

89

Księgosusz.
Stan zarazy na bydło rogate w Królestwie polskiem, | 

jaki się z połową zeszłego miesiąca przedstawiał, zmie-

WY K A Z  

cen przeciętnych różnych produktów 

w zachodniej Galicyi. 
w drugiej połowie stycznia b. r.
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t i e r )  umarli wczoraj
P a r y ż  5 lutego. Journal offlciel ogłasza z Se

negalu: Dowódzca powstańców w Satdior pobity 
przez kolumnę francuską, odparty został po za 
Cayor, a całe plemie zbuntowane, poddało się.

s t z y i n  4 lutego. Poseł portugalski hr. La v -  
r a d i o  umarł, a czynności poselstwa sprawuje se
kretarz C o s t a .

B lz y m  5 lutego. Civilta Cattolica ogłasza a r
tykuł pod napisem: „Mylni politycy i sobór,“ w 
którym pisze: „W odparciu pogróżek pewnych po
lityków, mianowicie w krajach katolickich, na przy
padek, gdyby Sobór zarządził dekreta dogmaty-

Dziś poczta wiedeńska doszła nas dopiero o 4ej 
popołudniu. Z listu z d. 6 b. m. przez nas otrzy 
manego od naszego korespondenta (Zf.) wyjmuje 
my następujący szczegół:

Najciekawszym wypadkiem porządku dziennego 
w Wiedniu jest teraz gotująca się z m o w a  t o  w a 
r z y s z y  s z t u k i  d r u k a r s k i e j .  W Peszcie od 
dnia dzisiejszego dzienniki wychodzą tylko zale
dwie w połowie dotychczasowej objętości, gdyż tam 
również panuje zmowa drukarzy. Dla Wiednia 
dzień jutrzejszy jest decydujący. Dziś zebrało się 
około 2000 zecerów w salach „zum Zeisig* na Jo- 
sefstadzie dla naradzania się nad dalszemi krokami. 
Na zebranie to udał się Dr F r i e d  ł a n  der ,  jeden 
z właścicieli Nowej Pressy. Zabrał tam g ło s: z po
czątku mówić mu nie pozwolono, lecz długą mową 
swoją bynajmniej nie osięgnął celu, bo wcale nie 
złagodził drukarzy. Po oddaleniu się p. Friedlan- 
dera rozpoczęła się właściwa dyskusya. Wszy
scy drukarze, którzy głos zabierali, dowodzili, że 
wytrwałością wyjednają podwyższenie płacy, a 
zdaniem jednego z nich'łatwiej się da sprowadzić 
zgoda między 2000 zecerami, aniżeli między re
prezentantami i właścicielami 12tu najcelniejszych 
dzienników wiedeńskich. Uchwały jednak żadnej 
nie powzięto, gdyż ustawa karna zabrania podo
bnego tłumnego postanowienia, aby wypowiedze
niem roboty i zmową ku temu skierowaną wy
musić podwyższenie płacy. Po skończonem zebra
niu zecerów zeszli się właściciele dzienników, po
stanowili n ie  u s t ą p i ć ,  me podwyższać pla 
cy, a w razie wypowiedzenia roboty przez czas 
trwania zmowy wydawać w s p ó l n y  d z i e n n i k  
t y m c z a s o w y ,  redagowany przez komitet z wszy
stkich redakcyj złożony, a przeznaczony dla czy
telników wszystkich dzienników. Każdy dziennik

Ostatnie depesze telegraficzne „Oiasu:‘

i l l e d e i i  7 lutego. Dziś w izbie deputowanych 
Rady państwa odczytano pismo prezesa rady mi
nistrów, które donosi, iż Cesarz przyjął adres Ra
dy państwa. Minister handlu przedłożył traktat 
pocztowy zawarty z państwem kościelnem. Mini
ster skarbu uzasadnia przedłożenie rządowe wzglę
dem zarządu ukonsolidowanego długu publicznego 
przez ministerium skarbu przedlitawskie. R e c h -  
b a u e r  uzasadnia wniosek tyczący się zniesienia 
konkordatu i zaprowadzenia ślubów cywilnych. 
Wniosek ten przekazany został osobnemu wydzia
łowi z 15 członków złożonemu. (Ministrowie i Pola
cy oświadczają się za tem.) Wybory do tego wy
działu zaraz przedsięwzięto.

t t o t a e  7 listopada. Z powodu odsłonięcia po
piersia N. Pana na placu Maryańskim, obywatele 
miasta i okolicy wystąpili w stroju narodowym przy 
liczuym udziale ludności.

B e r l i n  7 lutego. Komisya Izby wyższej odrzu
ciła jednomyślnie wniosek rządowy względem od
roczenia sejmu.

F a r y ®  7 lutego. P r e  v o s t - P a r a d  ol  zamia
nowany został posłem francuskiem w Washingtonie. 
Minister spraw wewnętrznych przedłożył Cesarzo
wi wniosek, aby wyznaczyć komisyę dla zbadania 
kwestyi administracyjnej Paryża na podstawie u- 
działu w zarządzie obywateli i decentralizacyi. 
Cesarz zgodził się na przedstawienie sobie zło
żone.

P a r y *  7 lutego. Rada ministrów postanowiła 
nakazać aresztować Rocheforta w razie, gdyby ten
że nie stawił się dobrowolnie do odsiadywania 
kary. Rada stanu wykreśliła z budżetu wojny ty
tuł tyczący się kosztów edukacyi gwardyi muni
cypalnej. Rzecz tyczy się także zmniejszenia stanu 
efektywnego armii w granicach odpowiednich go
dności i interesom Francyi.

K r i  g r a d  7 lutego. Dienniki wyrażają zdziwie
nie i nieufność z powodu nagromadzenia wojsk tu 
reckich w Hercogowinie.

Kursa telegraficzne nie nadeszły.

ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA

A n t o n i  f i l o h u k o u  s k i .

„ L. Czer.z całąwpł. 
Listy austr. zak. kr. z.

„ 6g ban. rustyk. 
Listy gal. ban. hipot.

W ie d e ń  5 lutego. 
5§ zjed. dług. pań. ban 
5g „ „ „ sreb
„ Obi. md. czeskie 
„ „ bukowin
„ » galicyjs.

„ niż. Aust 
B „ siedmiog.

węgiers. 
Potyczka głod. gal.
5? węg. pożycz, kol.

Kurs papierów i pieniędzy.
I U r a k ó w  '  lutego.

. poi. st. za loo zł 
nowe obr. „

| Listy zast. poi. z kup.
nkn. poi. za 100 złr 

I Ruble ros. za 100 rsr.

501 Bankn. pr. za 100 złr.
Srebro nowe austr. 

601 Dukat ważny 
251 Napoleon d’or

Półimperyały rosyj.

_  Obi. indemniz. z kup.

żądają płacą
Tło 108
115 112
93 J 92.J

450 440
152' 151
183; i8 i;
81 80 J

122 121 {
5 84 5 72
9 95 9 80

10 15 10 —
78; Wł
88( 87 j
751 74'

241 236
207 202

89 25 88 75
9! 50 90 50
90 25 89 75

60 85 60 75
. 70 60 70 50
94 50 93 50
74 - 73 50
74 — 73 50

. 96 50 95 75
76 — 75 50
79 25 78 75

------------- —  ----

) 106 10 106 90

L isty  zastawne 
S zakł kred. ausfr. 
t zakł. kred. austr. 

spłacalne w 33 lat 
4J galicyjskie

li. zakł. kr. włoś. 
5 g Banku nar. los.
5 o węgier. los.
5 J Domin. pań. 120 fl
Pożyczki loteryjne.

Losy poż. z r. 1839 
» .  1854

„ I860
n "  » 1864Como renty 
Kredytowe 
ks. Klary 
żegl. par. na D. 
hr. Keglevich 
miasta Budy 
Księcia Palfy 
Rudolfa 
ks. Salm 
hr. St. Genois 
hr. Waldstein 
ks Windischgr.

Nkc. bank. i  przem
Banku anglo-austr.

anglo-węgier, 
Zakł. kredyt, austr.

„ „ węgier,
Banku franko-austr.

żądają płacą
107 60 107 30 Banku franko -węgier. 

„ kraj. galicyjs.
89 25 89 - we Lwowie
78 — 77 — „ wied. d. obr. pł.
_ _ _ — „ galic. hipote.
91 50 90 50 „ naród, austr.
97 8 ' 97 60 „ związków aust.
91 — 90 50 , dla obr. ogóln.

124 25 124 - Kolei Alfeldz.-fiiumeń. 
Żegl. par. na Dunaju. 
Kolei Ces. Elżbiety 1

?30 — 228 — „ półn. Ces. Ferd.
92 - 91 — „ galic. Kar. Lud. 5
97 80 97 60 „ Koszyc.-Bogum.

123 40 123 20 „ Lwow.-Czern.
23 25 22 75 „ Rudolfa

164 - 163 50 „ Siedmiogrodzk. '
37 - 36 - „ rządowej 

„ południowej100 — 99
17 50 17 — „ Pardubickiej
34 — 33 - „ Cisańskiej
31 — 30 50 „ węg. półn -wsch.
16 — 15 50 „ węg. wschodn.
41 - 40 — Tow. handl. płod. leś.

23 — 22 — Oblig. pierw szeństw .

21 60 20 50 Kol. pół. czes. po 300 fl. 
a w sr. po 5® za 100 fl. 
Kol. zachód, czesk. za

313 — 312 50 300 fl.w.a sr. 100 fl.w.a
95 50 91 50 Żeglugi par. na Dunaju 

Kol Ces. Elżb. 5® za263 10 262 90
81 75 81 25 100 fl. m. k.

106 25 105(75 „ (sr. po i oo fl. w a.)

48 50

108 —

91

2145
138 11 
58 2

93 50 
35 50

płacą
47 60

107 -  
101 50 
730 — 

90 -  
117 50 
170 50 
583 — 
184 -  
2140 

238 25 
57 75 

205 75 
162 75 
166 -  
387 _  
2 3 11. 
167 75 
241 50 
161 -  
93 -  
34 50

92 20

92 50

91 8i

92 -

92 -

żądają płacą żądają 
10 35

płacą
10 25Kol. C. El. (Emis. 1S62) 90 60 90 30 Fryderyki

„ pół.C. F.lOOfl.km. 91 — 90 75 Luidory 10 10 10 —„ „ „ loo fl.w.a. 
» , wf*;e.5g „ „ „ 105 25 104 75

Suwereny angiel. 
Pruskie bil. kasowe.

12 35 
1 82-50 
121 25

12 30 
1 82 
120 75Kol.gal.K. L. 300 fl. w.a. 

„ „ wsreb.ioofl.w.a. 
„ „ Emisya II.

Kol. Lw. Czer. po 300 fl.

101 25 
94 70

4 AA
Srebro, kupony

1UU 7 Ó
94 30 L w ó w  4 lutego

(w sr. 51 za loo fl.) 82 - 81 75 Akcye kol. gal. b. kup. 238 — 237 50
„ „ „ Emis. II 92 20 91 80 „ „ lwow.-czer. 205 50 204 75

Loyd. austr. 100 fl.m.k. — _ _ _ n Bauku hip. gal. 104 - 102 —
Tow. prags. przem. żel. Listy z. To. kr. gal. 5 g 87 75 87 25

po 300 fl. 100 - 99 50 j P  v  4||
Listy zast. bankn hip.

78 - 77 25
Kol. Rudolfa po 300 fl. 90 50 89 76

„ (w sr.5§zaioofl. 92 20 91 80 Obligrindem. b. kup. 73 95 73 25
Kol. Sied. za 200 fl. w.a. 90 50 90 - ■r>6 Różyczka naród. 

Dukat holenderski
_ _ __

Kol.rząd. 500fr. zaszt. 142 50 14? — 5 79 5 72
„ „ Emis 1867 141 25 140 75 „ cesarski 5 81 5 75

Kol. poł. 500 fr. szt. 121 50 121 — Półimperyał rosyjski 10 20 10 —
„ Bony 1870-18746J 248 50 247 50 Rubel srebr. rosyjski. 1 96 1 90

Kol. połud. półn. niem. „ papier. „ 1 52 i 1 51J
5g za 100 fl 81 50 80 50 Talar pruski 1 83 1 82

„ „ w  srebrze 93 — 93 50

W aluty
W a r s a .  5 lutego.
Listy zast l ser. rub. 93 86 93 53

Cesarskiej korony _ __ .  » , 2 8er- » kupon „
92 86 92 63

— 461Dukat na wagę -- — — — Listy likwidacyjne „ 76 79 76 46
„ odrączkowy 6 81 5 80 kupon -  71 ̂Napoleondory 9 85 9 84 Pożyczka r. 1864 * 157 —

9
Imperyały rosyjskie 
Talary związkowe

— -- ------ „  ,  ? r - 1866 " 157 50 — —
_  — — — Kolej warsz. wieb. „ 87 66 ___ _

Srebro 120 75 120 65 „ warsz. bydg. „ 72 — 71 17
Złoto al m ar c o 5 79 5 78 „ warsz. teren. „ ----- 107 30



It CZAS z Wtorku 8 Lutego 1870

* jH T  Tprfisza się W go księdza E m C -  
B U  ryfca Podolskiego

z Londynu , o udzielenie adresu swego 
PP. F. J. KIRCHMAYER i SYN w Kra
kowie, a to dla doręczenia m u  otrzy
manej korespondeeyi. (338-1-3;

Lo s y  p o ż y c z k i
miasta Bukaresztu

wartości nominalnej frank. 2 0 , losowane 
6 razy do roku, których najbliższe ciągnie

nie z główniejszemi wygranemi
100.000 franków , 75 .000 fr„  

50 .000  fr. i t. <).
dnia 1 marca r. b.

nastąpi, sprzedaje po I O  Z - ł r .  w. a. 
£214- 5) Jan B a rii  w Krakowie

a wak uJ%ce w k s i ę g a r n i  mojej 
m iejsce  d r u g i e g o  S11- 

b jek ta ,  szukam ; m łodego  człow ieka, któ 
ry b y  oprócz d o k ła d n y ch  znajom ości czyn 
ności k sięg arsk ich  i p ięknego p ism a, posia
d a ł jęz y k i po lsk i, n iem ieck i, a 
jeśli być m oże i fran cu sk i. £230-3-3) 

W stąp ić  m ógly choćby  niezw łocznie . 
K eflektenci zechcą ad resow ać się w prost 

do m nie i z a łą cz y ć  św iadectw a p ry n cy p a - 
łów , u  k tó ry ch  d c tą d  p racow ali.

F . M is ie k ,  
K sięgarn ia  i S k ła d  n u t m uzycznych  

w W a r s z a w i e .

Zboże do siewu, Nasiona,
O w ie s  Hopetoan k ró tk i,. . 54 f. mierz. złr. 6 

dto chorągiewko wy, biały 53 „ „ „ 5
dto Probsteinski . . .  54 „ „ „

J ę c z m i e ń  chevalier wczesny 13 „ „ » ®1
uto Victoria duży . . . .  76 B „ , 6
dto Probsteinski . . . . 77 „ „ „ 5j

P s z e n i c a  jara, gładka lub siwa . . „ , 8
Ż y to  dto  .......................„ , 7
Lucerna franc, prawdziwa cetnar w. 36 do 38 złr. 
Koniczyna żółta na pastwiska wyborna . z ł r  14 
Esparzetta 16 złr. . Szporek największy . 12
Kuknrudza amerykańska K o ń s k i  z ą b  . „ 8
Rajgras angielski ciężki  ................................  20

dto fran cu sk i...............................................  2-4
dto w ło s k i ...................................................» 23

T y m o t k a  najzupełniej czysta I..................  20
Kostrzewa owcza..............................................   23
Kostrzewa, słodka p a s z a .............................. * 31
Buraki wielkie białe (Stock-Kraut-Ruben) „ 36 
Buraki żółte, prawdziwe Oberndorfskie . . ,  22
N asien ie  k o n o p n e , p raw d z iw e  R ygsk ie , 

za to n n ę  26  z łr.
Nasienie leśne i drzew najlepszej jakości 

najtani j.
r. Wszystko świeży towar kiełkujący. Cenniki 
ńa usługi. (,2 v 5 ' ^

E i f l e r  e t  C o m p ,  H a n d e l N asion 
w W ied n iu , I I I  H au p ts tra sse  10.

Reginald
Ogitr  gniady, pełnej krwi, z Anglii 

sprowadzony, urodzony w r. 1 8 6 4  u p. 
Osborne, po W eatherbit cd Gobelins po 
Orlando od Crochet po Melbourne od 
Stilch, po Hornseo od Industry, po Priam. 
G. S. B. T. X. str. 78 , stanowić będzie

w i\iegowici
obce klacze, za opłatą po 1 00  złr. w.a. 
od sztuki i 2 z Ir. dla stajni.

Zamówienia przyjmuje zarząd stada 
w miejscu, poczta Gdów. l253-i 3)

10.000 sztuk tanich ta
lerzy porcelanowych

ow alnych filiżanek do kawy, dzbanu
szków po 12 , 14, 15 , 18  do 32c . szcze
gólniej do zalecenia dla restauracyj i 
kawiarń.

Skład  fabryki porcelany w Wiedniu,
Naglergasse N . 9 . Cenniki na żądanie
bezpłatnie. Przesyłki za pobraniem. 

_______________________________ £152-1-6)

Ś r o d e k  o d  r a z u  u ś m i e r z a j ą c y  
m i g r e n ę ,  h o l  g ł o w y  g w a ł t o 

w n y  i n e w r u g l ię ,  b ie g u n k i  i 
i  r z n i ę c i e  w  i o ł ą d k u ,  

z w a n y

G U A R A N A
I pp.GRIM AULT etC ^ aptekarzywPARYŻU
Jeden proszek rozpuszczony w fyżce wody o ‘ 

cukrzonej i zażyty, dostateczny jest do uśmie
rzenia natychmiast najsilniejszego bólu głowy i mi
greny i do zatrzymania rżnięcia żołądka i bie
gunki. Sprzedają się w pudełkach zawierających 
dwanaście proszków.

Dla uniknienia fałszerstwa żądać należy, aby 
każdy proszek był opatrzony podpisem: Orl- 
mault et Comp.

Dostać można w Krakowie w aptekach pp. 
Trauczyńskiego i Redyka — we Lwowie w ap
tekach pp. Mikolascha, Zygmunta Rukera i Ber- 
lineia — w Brodach w aptece p. Kullaka u p. 
Franzosa — w Rzeszowie w apttce p. Schaitte- 
ra— w Wiedniu w Składach mateiyałów aptecz
nych pp. Raabe i Roder. (64-7-18)

SYROP z CHINY i ŻELAZA
pp. Cirimault «fc C.

a p t e k a r z y  w P a r y ż u .
V: Jest to najsilniejszy środek foniczny, jaki po
siada sztuka lekarska; wzmacnia wyczerpane or
ganizmy i zasila krew zubożałą.- Zalecany przez 
najznakomitszych lekarzy, skutkuje przeciw bla- 
daczce, wycieńczeniu, nieregularności periody
cznych odpływów, zapobiega tym gwałtownym 
boleściom żołądka, którym kobiety zwłaszcza tak 
często podlegają. Przykłada się do rozwoju or
ganizmu młodych panienek, pobudza apetyt, u- 
łatwia trawienie, przepisuje się dzieciom lymfa- 
tycznym, powraca ciału świeżość i jędrność na
turalną.

Dostać można w Krakowie: w aptekach pp. 
TrauczyÓBkiego i W. Redyka — we Lwowie w 
aptekach pp. Mikolasza, Berlinera i Ruckera, — 
w Brodach w aptece p. Kullaka i u p. Franzosa 
w Rzeszowie w aptece p Szaittera— w Wiedniu 
w Składach materyałów aptecznych pp. -'.Raabe 
i Róder — (63-7-18)

Dyrekcya c. k. uprzywilejowanej 
fabryki żelaza 

w K a m i e n i c y ,
ostrzega interesowannyeh, ze k a ż d a  
p o j e d y n c z a  s z t a b a  jej wyrobu, 

opatrzona jest cechą „Kamienica.“ 
(231-3)

Ukończony Agronom ”
gronomicznej, w średnim yieku, mający 
praktykę dziewiętnastoletnią i obznajomio- 
ny ze wszystkiemi gałęziami gospodarcze- 
mi, jako też w gorzelnictwie, hodowaniu 
bydła i owiec — poszukuje posady jako 
Rządzca we większym majątku w Ga 
dćyi lub Bukowinie. — Zgłaszania upra
sza nadsyłać pod adresem F. T  , poste 
restante Kraków. £251-2-3)

Rachmistrz, Kasyer, oraz Rządzca 
ekonomiczny, teorety

cznie i praktycznie wykształcony, posia
dający język polski i niemiecki, opatrzo
ny w chlubne świadectwa i rekomenda- 
cye, poszukuje odpowiedniej posady od 
Sw. Jana. — Łaskawe zapytania: poste 
restante X. Z. Dembica. (2522-3)

l)«m trzech-piętrowy
w Krakowie,

przy placu Dominikańskim pod L. 4 8 5  
Dz. 1. (L. 4 2  i 4 3  Gm. I.) położony, w 
dobrym stanie utrzymany, jest] z wolnej 
ręki do sprzedania. —  Bliższej wiado
mości udziela adw okat Kański, ( z i r -3)

SI ROP L A R O Z E
ze Skórek G o r/k irh  Pomarańczy 

35 lo t psw odzenia je s t  dowodem je g o  
skuteczności jako  :

ŚRO D EK  TONICZNY POPUDZA JĄCY funkeye 
i k s r tk ;  \ m )  słabości nerwowe, tak 

gwałtowne jak i chroniczne.

ŚRODEK T O N IC Z W  i'R7.F.('.IW -NF.RW OW T 
leczy te  liczne przypadłości co sę przedwstęp
nym sym piętna) a mi eho iób , z których wy
lecz.* w początkach, ułatwia traw ienie . 

ŚRODEK prz>ciw dreszczom i goryczkom  prze
miennym i nieprzemtermy m , na uleczenie k tó 
rych ulyw a aię środków gorzkiego sm aku, 
leczy zapaleni*- kiszt-k i gautralgije.

ŚR O D EK  TONIGZN V na p rzyw i ocenie obfitości 
krw i, przeciw  dyspepsyom , wycieńczeniu, ogól
nej niem ocy , opadaniu  z  s i ł  i marnieniu. 
Fabry ka P . J . - P .  Ł u ro z e  e t  C®, rue des 

L ions-Ś ain t-P au l, w Pary iu .
W  W arszaw ie  w składach m ateryałów  ap 

tecznych PP . Oałi* ' 0 i Spiessa ; w K rakow ie  w 
aptece P . Trauczyń ki*go; w Poznaniu  w aptece 
P  doktora M ankieu icza ; we Lwowie w aptece 
P . M ikołajek.

(43-15 )

W  skutek zalecenia mi jednego z mych przyjaciół, spróbowałem

Anatherynowej Wody do ust
pr ■eciw mojemu szkorbutycznemu. reumatycznemu cierpieniu U9t, a cierpiąc w sku
tek kilku dziuraw ych zębów, i różnych środków bezskutecznie używając, ta Woda do 
Ust wyleczyła mi zupełnie dziąsła i znacznie złagodzil i ni ból cnych spróchniałych 
i bolących zębów, widzę się spowodowanym Panu Lekarzowi zębów i ł r  Poppo- 
w i  publicznie złożyć moje największe podziękowanie.

Wiedeń. (2114-1-3) J5V. b a r o n  l i r o  n d e s te in  m. p .

S K Ł A D Y
tych artykułów, z powodu ich przedniośei wszędzie znajdujący h słuszne i zasłu' 
zone uznanie nawet i w Niemczech, Szwajcaryi, Tureyi, Anglii, A rubryce, Holan 
dyi, we Włoszech, w Rosyi, wschodnich i zachodnich Indyach prawdziwych i świeżycie 
w  K r a k o w i e :  p. W.Redyk apt. „pod Barankiem,“ p. Siedlecki apt., Górecki, p. J . 

Jahn, p. L. Feintuch, p. J. Bartl, p. Ernest Stock-mar apt., p. Dr apt. p. Sawiczewski, 
pan Z  Trauczyński (pod firmą Brunona Miczyńskiego) i pan Jakób Góldwasscr 
n<i Stradomiu, w dooau p. Deichesa. j

w e  L w o w i e : apt Dra chemii p. Tytusa Zarzyckiego, p Mikolasza apt., p. A. Berlinera 
a; t., p. Ehrenbergera apt., p. Fr. Kleina wdowy, p. Bonif. Stillera p. Z. Ruckera 
i p. J. Piepesa, aptekarza.

T a k ż e  u t r z y m u j ą  t a k o w ą  n a  S k ł a d z i e :
W Bełzie p. Hrymak, •- w Biały p. Józef Knaus — w Bielsku p. Stańko apt. — w Bóbrca 

p. J. Zarnitz apt. — w Bochni p. Niedzielski i p. Konst. Solik, — w Brodach p. Gomnliński apt. 
— w Brzeżanach p. Zminkowski apt.— wBuczaczu p. J. Czerkawski, p. Kercel i p. M. Lipschtitz — 
w Chrzanowie p. B. Sporysz apt. — w Czerniowcach p. Różański, p. Schnirch, p. Alth i Syn i p. 
Jan Rintzinger — w Dolinie p. Traunfallner apt. — w Dobromilu p. A. Grotowski apt. — w Dro- 
hobyczy p. Kleczkowski i p. Rosenheim — w Dydowie p. M. Koniecki — w Frysztaku p. N. L5- 
we — w Grzybowie p. Muszyński — w Jaworowie p. L. Lachowicz apt. — w Jarosławiu p. 
Bogusz apt. — w Jazłowcu p. J. E. Wilczka apt. — w Kimpollung p. B. Sommer — w Kołomyi 
p. Różański, i p. Sidorowicz apt.— w Krynioy p. M. Nitribitt aptek. — w Lutowiskach p. M. Ko- 
nicki — w Monasterzyskach pan Lipschtitz — w Nowym Targu p. Laur — w Nowym Sączu p. 
Kosterkiewiczowa wdowa - • Ostrawie p. C. Weber apt. — w Przeworsku p. Świtalski apt. i p 
Janiszewski apt. — w Przemyślu pan Gaideczka i Syn, p. Machalski i pan Kozłowski — w Ra- 
dowcach p. K. Teichmann i p. F. Zink apt. — w Rozwadowie p. Marecki — w Rzeszowie p. J. 
Scheiter i Syn — w Samborze p. p. Kriegseisen aptek., p. Riedl apt., p. A. Kramer i p. Rosen
heim— w Sanoku p. J  Jaklicz i p. Rob. Barth — w Serecie p. I. Sommer i p. Dembniak — w 
Stanisławowie p. Ferd. Stecher apt. p. Ad. Beitl ap t, i p. C. Kopacz — w Stryju p. Batach apt. 
p. Ed. Kornberger i J. D. Nussenblatt i Spółka — w Suczawie p. E. Botezat apt. — w Tarnowie 
p. W. T. A. Wielogórski - - w Tarnopolu p. Morawetz, pan W. Stachiewicz i pan L. Karmin — 
w Turce p. A. Czerniański — w Wadowicach p. Foltin — w Zaleszczykach p. Kodrębski — v 
Złoczowie p. O. Fadenhecht—w Żółkwi p. Krzyżanowski aptekarz- w Nowym Sączu p. I. Garan.

J. G. POPP,
praktyczny lekarz zębów i właściciel przywileju w Wiedniu, Stadt, Bognergasse N. 2.

TOWARY POZŁOTNICZE
machinowa Fabryka złota dającego się myć, politury,

opraw i ram
Kugeniufsxa EMurls

w W I E D N I U ,  G u m p e n d o r f e r s t r a s s e  Nr. 122 ,

poleca się d> wykonywania, niemniej zaleca swój Sk ład  każdego g a tu n k u  ram, 
do kapitelów, złota dającego się myć, politury, ram do obrazów, zwierciadeł: ram  do 
obrazów bogato ozdobnych złotem do mycia i prawdziwie pozłacanych , gustownie 
wykonanych z kątami zaokrąglonemi, rzeźbione i wyciskane, antyki o w a ln e ,  ra m 
ki do f itografij każdej wielkości, ozdób gzym sow ych do okien, p a jąk i ,  kande
labry, lichtarze ścienne, zwierciadła z ramami, story zawieszane, stojące i k o n so 
lowe, ozdoby sufitowe każdego rodzaju, przedmioty do draperyj, roboty kościel
ne, Krucyflxe, roboty rzeźbiarskie i dzieła sztuki, pozłacanie na metalu, krzyże 
w ież iw e  i nagrobkowe, napisy, pozłacanie mebli itp. itp. Podejn.uje się także  
większych robót pozłotniczych przy budowie i urządzeniu. (213I-- f i

K nte przez c, k. urząd cym entiiiczy  w U ied iiiu  zbadane i ostcplov:aite

1f/ĘT W  a g i  d e c y m a l u  e,*!!®!!
czw orokątne, n leprzew y stzoiie pod względem  trw ałości z Je- 

tfnej, a d ok ład n ośc i z drugiej strony (z ośm io letn ią gw arancyą),
unoszące ciężaru: 1 2 3 5 10 15 20 25 30 4“ 50 cenarów
po cenie - . . . 18 21 2s 35 Ts 65 70 80 90 100 n o  złr.

Następnie kute. wypróbowane Wagi na bydło dla każdego majątku, browaru, gorzelni, fabryk
lukru niezbędne, dla handlarzy bydta nadzwyczaj potrzebne (z tO-letnią gwarancyą) 

unoszące ciężaru: 15 20 25 30 40 50 cetnarów
po cenie . . . . 150 170 2<i0 330 250 300 złr. z żelazuemi poręczami 

i ciężarkami opatrzone. Bez poręczy każda waga o 50 złr., a z drewnianemi poręczami o 35 złr, taniej 
Wagi balansowe dla każdego handlu drobiazgowego nagląco potrzebne, nieprzewyższone co 

do wykwintnego urządzenia, ścisłości i wrażliwości.
Szalki do odejmowenia dostarczamy dla każdego handlu, odpowiednio celowi, a przytem według 

wszelkich danych wskazówek (z 5-letnio gwaranoyą), (1903-12-2'>)B
i40 50 60

™»«a

S B

W aga decymalna

unoszące ciężaru: 
po cenie :

Wagi pomostowe

danych wskazówek (z 
4 10 20 3 i 70

(1903- 
80 funtów.

5 6 7 50 13 15 18 30 22 25 27 50 30 złr.
>we, kuto, urzędownie sprawdzone, do ważenia wozów naładowanych lub frach 
towych, jednej Iuh więcej sztuk bydła (z 10-letnią gwaraocyą). 

unoszące ciężaru: 50 60 70 “A L —  -----  ’
po cenie: . .

80 100 120 150 200 3f0 500 cetnarów
350 400 450 503 550 (00

L, Bu
Waga na bydto.

F abrykaganyi i Sp.
Zamówienia

65(1 750 900 1200 złr.
Oprócz lego wszelkie inne możebne wagi cężarkowe. Zamówienia w y k onyw ują  się 

bezzwłocznie po przesłaniu pieniędzy, lub za pobraniem pocztowem. 
wag- 1 ciężarków  w W iedniu. — i SKŁAD: Stadt Singerstrasae Nr. 10. 

FABRYKA: Margarethen, Griesgasse Nr. 26 w W IEDNIU , 
dla nas przyjmuje także p. A rnold  Ił erner  w e Lwowie.

W  I E L K  A

rzeczywista ®  wyprzedaż!
Lokal, w którym już od 20tu lat znajduje się nasz skład|f»bryciny towarów Alpacca I chińskiego srebra, w skutek sprze 
dąży domu zmuszeni jesteśmy opuścić. Nie znalazłszy więc odpowiedniego sklepu, musimy nasz ogromny skład 
w rzetelny sposób liżej ceny własnych kosztów wyprzedać i upraszamy Wysoką Szlachtę i Szanowną Publiczność do 

nabywania naszych od 36 lat znanych i dobrze renomowanych wyrobów.
Dajemy i nadal zaręczenie za rzetelność naszych towarów, gdyż fabrykę tycbże dalej prowadzić będziemy. 

Następujące przedmioty z najlepszego srebra chi7skiego i Alpacca, którego metal spodni jest biały (a  tern samem ni
gdy żółty ani czerwony być nie może) po wieloletniem codziennem używaniu, wyrówna się wyrobom srebrnym.
fuyihi stołowe. . . . .  
łyżeczki do kawy • . . . . „  dto 
Może stołowe, ze śrubami pa- 

tentowanemi, które nie dają os
trzom w y p ad ać ...............................  dto

W idelce dto , dto
Widelce cał.: z m etalu . . „ dto 
Może lub widelce deserowe dto
SbyiM deserow e ......................... dto
Czerpaki do m leka . . .z a  sztukę 
Czerpaki do zupy .................. za sztukę

za tuzin od złr. 9-50 do 14-50
6-60 -  7 —

Podstawki na noże . 
Świeczniki stołowe,

fason N. II. . . 
Świeczniki stołowe dto

za tuzin 
srebrny
..................para „

N. I . .  „

za sztukęCukierniczkl lub wazy .
Moszyki na bułki z drutu chińajsrebr.
Koszyki dto massif.................... ...
Serwisy na ocet i o l i w ę .................... ...
S e r w is y  na ocet, oliwę, musztardę, cukier 
Pieprzniczki 1 Solnlczki . • . . „

6 50 - 7-50

2’~----- 6- -
6 — 1 4 -

16 - 50-
5------- 10 —
2'------ <•—
6-fO — 14 —
3-50 — 8-—

1 5 -  — 20-—
1-20 — 1-80

Lopatkki do tortów od złr. 3 do 4-ó0. — Łyżki i Widelce do sałaty od złr. 4 do złr. f f(> — Korki do butelek z figurkami za 
sztukę 55 cent.— Naczynia na miałki cukier i pieprz całe z metalu lub pięknie szlifowanego szkła 60 centów do złr. 2-30 -  Kubki na 
jaja od 50 do 75 cent.— Lichtarzyki od 80 cent. do złr. 3.50 — także Serwisy na herbatę, kawę, deserowe i stołowe

w najnowszym kształcie. — Filiżanki s rwisowe każdej wielkości i t. p. ( 180-2 12)
Sikatałki na Serwisy na 1 do 24 osób wyrabiają się w naszej fabryce wytwornie i prędko, a po nader niskich ce
nach; podejmujemy się także rytowania w każdetn dowolnem piśmie i kosztuje łacińska litera 4 cent., gocka 6 c.;

monogram lub korona wedle wielkości od 15 do 40 cent.
^ ^ “%Vs*ystkie p o w y iiz e  przedm ioty Jako najodpow iedn iejsze tak  co do ja k o śc i, 

jako też tan iości, za lecają  się  na wypraw y 1 podarunki ślubne.
Właściciele Restauracyi i Kawiarń, nie powinni omijać tej dobrej sposobności zaopatrzenia swych potrzeb.

Wszelkie drobne opakowanie bezpłatnie. Rozsyłki za za zaliczką. Towary niepodobające się bgdą odmienione.
Przy zamówieniach SZkatllFek i graw irow ail prosimy o zadatek.

Pierw sza e. k. uprzyw ilejow ana
Fabryka towarów ze srebra chińskiego i A lpacca w  Wiedniu. 

MTSKŁAD: K ohlm arkt \ r .

Właśnie wyszedł bardzo powiększony, z ry
cinami, trzeci nakład dzieła, któngo 20.0h0 

już rokupiono w kraju i za granicą,
——— ^ i ^ m m

D ie jfeschwachte

M a n n e s k r a f t ,
dereń Ursachon u. Heiluiig.

Dargestellt von H r  a iis e n z ,  
Mitglied der meJ. Facultat in W ien, 

Cena 3  złr. z przesyłką pocztową 3 -3 0 .
d< n a b y ć .a

w Zakładzie ordynacyjnym, dla cho
rób sekretnych (szczególnie osłabienia) 

Mira Risenz• w W iedniu, 
Stadt, Currentgasse Mr. 1 3 , II. pię
tro.— Ordynuje codziennie od g. 1 1  — 4. 
Rady udziela listownie i lekarstwa przesy- 
ła. Za zaliczką pocztową nic n e po
syła. (72-3-)

(19) (40)

Sikawki ogniow / S .  Założone 1823, 

S U d b i S r y /  V V m -

wej f  »  W iednia, ^ P o cz t
Leopoldstadt, Miesbachgasse 15 

gegentiber dem Augarten.

d l aW  ia d o m o ś ć
S y r o p  B r a  F o r g e t

i v y

[liźywa się z najpomyślDi j 
jszym skutkiem przeciw kc - 
\szlom uporczywym, kat. -

  ------------ -------— trom, kokluszowi, narwo-
vej irytacyi naczyń piucowych i wszelkin 
.ierpieniom piersiowym. Lekarze paryzcy z,, 
■'sze z pomyślnym skutkiem go przepisują Łv 
teczka od kawy jest dostateczną. Dostać oioźń 
% Paryiu  u Dra. Chable, ulica Vivie-ne, 36 
w K r a k o w i e  u pana I. Trauczyńskiego (pod 
firmą Brunona Miczyńskiego i w aptece „pod 
Barankiem" p. Redyka  (dawniej Molędzińskiegt-; 
v Warszawie w składz. materyałów aptecznych 
p. G alie; we Lwowie n p. Piotra Mikolasza 
— w Poznaniu u p. Monkiewicza — w Brodach 
p. I M. Kullaka. ,7-6

ESSS3
Znaczny od wielu lat 
używający zasłużonej 

sławy

Skład zegarków 
M. H E E Z A

zegarmistrza w Wiedniu 
S t c f a n s p l a t z  Nr 6 
cprztdaic wielki w\ bór 
różnego gatunku do

b r z e  r e g u l o w a n y c h  z e g a r k ó w  za 
r o c z n e m z a r ę c z e n i e m  według cennika 

Zegarki kieaxonkowe genewskie.
Srb. zegarki cylindry o 4 kam 10- 14 złr. 

„ „ z  złot. brzeg, do ods. l i —14 „
„ „ z  podwójną kopertą 15-17  „
„ „ ankrowe o 15 kam. le lo „
„ „ z podw. kop. 18—23 „

„ ang z kr. szkł. 19 -35  ,
„ „ „ remontory v8 :o  „
„ „ „ » z podw.kop.35—4" „
„ „ dto z kryszt. szkłami 30~:;6 r

Złote „ „ N. 3 z ło to 8 k m.30—36 „
„ „ damsk. o 4 i 8 kam. 25—3 i „

„ „ z e  złot. okrywk. 3 —40 ,
„ „ emal. z dyam. 3S—48 r

n „ r dubelt, o 8 kam. 40—4 8 „
„ „ ankrowe o 15 kam. 35—44 „
„ „ „ lepsze złot. okr. 15

to, 80, 90, 10' 120 „
,  „ „ damskie . . .  40 - ś8 „
„ „ „ „ zpodw .kopho-56 „
„ „ remontoary 70, 60, 9p, 10o „„ „z pod.kop.HO, 120 1 5 0  „
Budziki *e aes»r*iem 7 asłr. 

Rudziki ze zegarkiem zapalające przy 
wstawaniu świecę i* złr.

Rudziki bezpieczeństwu z przyrzą
dem alarmowym zapalającym równocze
śnie świecę po 14 złr.
Zegary ścienne własnego wyrobu 

z dwuletniem zaręczeniem 
co dzień do nakręcania 10, 2 złr.
co 8 dni „ 16, 18, 20. 23 „
» n i, -  (29-49 ICO)

z biciem god.i god. 30, 33, 3s „ 
n i) I. „ ■ '/, god. 48, i 0, 55 „

Opakowanie za zegary ścienne 1-50 c. 
Reparacye uskuteczniają się jak najprędzej. 
Obstaliiriki z pro*incyi za nadesłaniem 
pieniędzy lub za zaliczką pocztową; ze- 
pirki przyjmuję także w zamian.

HANDEL N0RYBBER6SEI
J. Bensdorffa w Krakowie N. 50 Rynek gł.
Skład materyałów pisemnych, przedmiotów re
ligijnych, biżuteiyj, igieł, nici, bawełny, jedwa
biu, tasiemek, sznurków, perfum, mydeł, książek 
do modlenia i dla dzieci z obrazkami, rzeżh itd. 
ćabawki dla dzieci na ś. Mikołaja i gwiazdkę. 
Monogramy, bilety wizytowe (a la minute.) Sto 
obrazków z modlitewkami na kolędę, za 30 ct. 

(19 4-11 25)

W

T owy, n.ało przegrany F o r -  
~ k  t e p i a i l  jest do nabyci::- v 
Podgórzu do 20go  Lutego 1 8 7 0  r. w do 
mu pod L. 105 .

1
(248- 2)

PAPIER RISOLLOT
do Ninapizmów,

w Paryżu przy ulicy Vieilie du Tempie, 26 .
Przyjęty w szpitalach p--ryzkieh woj

skowych i cywilnych, jak  również w szpi
talach cesarskiej rnarvnarki. Synapismy te 
konserwują się bardzo d ługn , epras--iają 
skutki rychłe i niezawodne. (59-10- 12) 

Dostać można w aptekach: w Krako
wie u p. Trauczyńskiego', we Lwowie u p. 
Mikolascha-, w Brodach u p. Kullaka.

i i
<m

is
■P4

£

m m '  n a j l e p s z e

W iedeńsk ie
czcrnidlo na buty

bez kwasu siarczanego
w y ro b u  "(210:4-13-48)

Stefana Fernolendta,
siostrzeńca Franc. Fernolendta 
w Wiedniu, Schulerstrass", 21.

Ul 4‘ |  I? •> H

f t
S
ft

s .

Z

grypy, katary, ni 
palenia piersi, u-
stępują przed użyciemH i

PASTY pana BLAYN,
z pączków Sosny Rorskiej.

W Paryżu w aptece pana Rlayn ,  ulica du 
Marchó St. Elooorć, 7 — w Krakowie w aptece 
p Trauczyńskiego — we Lwowie w aptece p. 
Mikolasza — w Brodach w aptece p. Kullaka 

(51-13-28 )

Kminkówka W rocławska
jest najdoskonalej dystylowanvrn I i »  
k i c r c i l i  przy:emnego s ma k u ,  który
stuletnią sławę W rocła
wia zo względu doskonałości tego wv- 
robu na novf o uzasadnia (i wszelkie po

dobne produkta daleko jirzewyźsza). 
Tenże zaleca si • także jako  likier do śnia
dania i desseru, a przecież jest dość sil
nym, aby mógł służyć w pole i do lasu. 
Jedna flaszka oryg. I z łr . w. a.

Zamiejscowe zamówienia za nadesła
niem gotówki lub z t  pobraniem te jże  p - 
cztą szybko się wypełniaj;:-. 166—5

łjP$P“O d8przed:>jący o trzy m ają  zniżkę.
E. JP. Marnasch

w Tl roeław iii.

Ul

M i ł o s i e r d z i e
czynię w ten sposób, że cierp iącą ludzkość uwalniam natych
miast ód najsilniejszego bólu zębów za pomocą nowej, wscho
dniej bawełny na zęby ."^M l Kto cierpi na ból zębóv, może się w na
szym lokalu przekonać o c u d o w n e j  s k u t e c z n o ś c i  tego jedy
nego w śwym rodzaju środka. — Za sztukę 40 cent. — ola zamiejsco
wych za poprzedniem nadesłaniem gotówki, z opakowaniem i stęplem 50 c. 

Adres: I f l i i l le r ’s  Erstea Wiener Central-Dep t.
Wien, Babenbeigerstasso Nr. 1.

| C u d o w n y ś r o d e k .  |
(176-3-13)

Ciągnienie wygran
w dniu 1 Maren 1870,

aby każdemu umożebnić nabycie na w/asnoso 
c .  k .  a  u  s t r .  o r y g - .  l o s u  p r e m i o w e g o  z  r .  1 8 6 4

sprzedajemy takow e w 12 tu ratach miesięcznych.
W śró d  wpłacania gra się dz iesięc io m a rozmaitemi 

oryginalnemi losami.
Za nadesłaniem  gotówki lub pobraniem pocztą: 

złr. 7 otrzymuje się połowę kwitu udziałowego 1 praw nie  
złr. 1 4  otrzymuje się cały kwit udziałowy f ostęplowany

na mocy którego  można już Ig o  Marca wygrać
złr. 200.000, 5 0 . 0 0 0 ,  15.000, j 0 .000 'i t. d.

Wykaz wygran bezpłatnie i franko. (H8-3- 10)
Mlolhłfchild et Co. w Wiedniu, Postgasśc, 14.

O z d o a k t ia i  D ra k a m i  , CZASU4 W. Kirchmayera, R z ą d z c a  D r u k a r n i  Józef Łakociński,


